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3 Maja-dniem twórczego wysiłku Narodu
W historii naszego, narodu od 

156 lat dzień 3-go Maja był sa- 
wsze' ■ wyrazem demokratyezmej 
idei postępu, która po raz pierw­
szy w długiej epoce obskurantyz­
mu i. szllacheekiego zacofania 
przejawiła się w widomym ksztal 
cie Konstytucji 3-go Maja z ro­
ku 1791.

. Konstytucja 3-go Maja była 
wynikiem procesu, którego po­
szczególne e£apy stanowiła wal­
ka ówczesnego obozu postęp owe­
go z konserwatyzmem szlachec­
kim.. Sejm Czteroletni, działal­
ność reformatorska St. Staszica 
i H. Kołłątaja oraz Komisja Edu 
kacyjna. Ucisk społeczny zawisze 
ma sprzymierzeńców w upadku 
obyczajów i w ciemnocie.’W okre 
sio saskim zapanowała w Polsce 
powszechna ciemnota, upadek o- 
byęaajów, a wra® s nimi ruina 
miast i ¡strasziłiwy ucisk chłopów. 
Rezultatem takiego »tanu rzeczy 
stał się upadek politycznego zna­
czenia Państwa. Światlejsze urny 
sły poczynały rozumieć, że ratun­
kiem dii a kraju być mogą tyllk® 
głębokie reformy socjalne, zmie­
niające strukturą społeczną i 
przesuwające ciężar dyspozycji 
życia zbiorowego z rąk skoshnia- 
,lej warstwy szlacheckiej do rąk 
warstw .ludowych, a wkraczają­
cych, już gdzie indziej na arenę 
dziejów. Rozumiano również, że 
warunkiem pomyślnego przepro­
wadzeni® reformy jest podniesie­
nie oświaty m »tanu całkowitego 
upadku. Stąd też reformy majo­
we zostały poprzedzone wielkim 
wysiłkiem przebudowy systemu 
oświaty publieanej.

Stosunek do oświaty jest bo­
wiem najlepszym miernikiem, 
przy pomocy którego można do­
kładnie określić atmosferę poli­
tyczną, panującą w danym pań­
stwie. Przeciwnikiem powszech­
ności oświaty są zawsze wszel­
kiego rodzaju ruchy wsteczne i 
rządy mniej lub więcej autokra- 
tyczne.

Ruch postępowy z końca XVIII 
stulecia wskazał naszemu naro­
dowi drogę, po której miał kro­
czyć w walce o swoją niepodle-

Przesnnac zegary!
W związku z wprowadzeniem 

czasu letniego przypominamy, że 
w nocy z soboty na niedzielą na*  
leży przesunąć zegary o godzinie
2-giej  na godziną 3-oią.

Zgromadzenie ONZ odrzuca wniosek arabski
NOWY JORK (PAP) — Na 

czwartkowym posiedzeniu Zgro­
madzenia Narodowesgo rozwinę­
ła się dłuższa dyskusja w spra­
wach proceduralnych. Delegat 
Kolumbii poparty przez Kubę i 
Tran, wysunął propozycję kom­
promisową, która pozwoliłaby 
uniknąć głosowania nad wnio­
skiem arabskim. Przewodniczący 
oświadczył jednak kategorycznie, 
że sprawa umieszczenia wniosku 
Państw arabskich na porządku 
dziennym musi być poddana pod 
glosowanie. Przewodniczący pod­
kreślił zresztą, że sprawa Pale­
styny zostanie poddana wszech­
stronnej dyskusji w komisji po­
litycznej nawet w wypadku od­
rzucenia wniosku państw arab­
skich. Następnie odbyło się gło­
sowanie nad zaleceniem komisji 
głównej w sprawie odrzucenia 
wniosku państw arabskich. Gene­
ralne Zgromadzenie 24 głosami 
»raselwfce rmk « wtezw«*-  

głaść. Gdy pomimo przeprowa­
dzonych reform i z powodu ich 
opóźnienia Państwo nasze stra­
ciło niezależność, ówczesna myśl 
demokratyczna polska pozosta­
wiła po sobie testamentowe wska 
zanie, że walka o niepodległość 
musi być prowadzona pnzez cały 
naród, a świadomość narodowa 
mnisi być drogą oświaty upow­
szechniana we wszystkich war­
stwach społecznych. Robotnik i 
chłop, rzemieślnik, każdy czło­
wiek pracy ma być włączany w 
proces współtworzenia świadomo. 
ści narodowej przez udostępnie­
nie nauki.

To testamentowe wskazanie 
pozostawione nam po twórcach 
Konstytucji 3-go Maja wielokro­
tnie reakcja starała się wypaczyć 
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zumienia w sprawie wj 
nia źródeł naftowych, należ 
zdaniem autorów manifest .. 
zwołać międzynarodową konfęęęąy- 
cję, w której wzięliby udziMZJl 
przedstawiciele Wielkiej Brytanii 
Związku Radzieckiego, Francji i 
Stanów Zjednoczonych. Porozu-
miernie osiągnięte w tej sprawie 
mogłoby przyczynić się do zaspo 
kojenia potrzeb 4 mocarstw i do 
normalizacji stosunków na Blis-
Min Wschodzie.

jących się, uchwaliło nie wnosić 
propozycji państw arabskich na 
porządek dzienny obecnej sesji 
Generalnego Zgromadzenia. Za 
wnioskiem państw arabskich glo­
sowały państwa następujące: In­
die, Związek Radziecki, Ukraina, 
Jugosławia, Białoruś, Kuba, Ar­
gentyna, Boliwia, Turcja, Afga­
nistan, Iran. Obrady przerwano 
do piątku. Komisja główna obie­
rze się również dla omówienia 
sprawy udziału reprezentacji ży­
dowskiej w obradach.

LONDYN (BBC, obsl. wl.) - 
Przedstawiciel Wielkiej Brytanii 
w ONZ Cadogan oświadczył wczo 
raj w Nowym Jorku, że jego zda­
niem komisja główna ONZ de­
batująca nad sprawą Palestyny 
powinna wysłuchać poglądów de­
legacji Żydów palestyńskich. Na 
wczorajszym posiedzeniu komisji 
głównej sekretarz generalny ONZ 
Trygve Lie oświadczył na wstę- 
ite, i» »bowiąasując*  w praeaeh 

przeciwstawiając 3-go Maja — 
1-mu Majowi. Tymczasem na dro­
gach postępu i demokracji 3 Maj 
w historii naszego narodu był 
poprzednikiem 1 Maja. Torując 
drogi postępu dla warstw ludo­
wych torował drogę klasie ro­
botniczej i chłopskiej.

Konstytucja 3 Maja była sztan­
darem postępu w rękach młode­
go ówczesnego polskiego obozu 
demokracji. Konstytucja 3-Majo- 
wa nie przetrwała roku. Z rąk 
słabego jeszcze obozu demokra­
tycznego ten sztandar postępu 
został wyrwany przez rodzimą i 
obcą reakcję, zdeptany brutalnie 
i utopiony w krwi.

Dziś Polska Ludowa podniosła 
ponownie nad całym krajem 
sżłtandar postępu, co oznacza ró- 
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ONZ przepisy nie przewidują 
wysłuchiwania opinii przedsta­
wicielstwa nie będącego repre­
zentacją danego państwa. Uchy­
lenie tych przepisów jeśli chodzi 
o Agencję Żydowską mogłoby się 
stać dla ONZ uciążliwym prece­
densem, ponieważ wszelkie inne 
organizacje, nie będące reprezen­
tacjami państwowymi, mogłyby 
również w przyszłości żądać wy­
słuchiwania ich opinii przez ONZ. 
Mimo tych zastrzeżeń ze strony 
sekretarza generalnego ONZ Pol­
ska, popierana przez Czechosło­
wację, postawiła wniosek o wy­
słuchanie »poglądu Agencji Ży­
dowskiej na przyszłość Palesty­
ny. Delegat Indii zaproponował, 
aby sprawę wysłuchania poglą­
dów Agencji Żydowskiej przeka­
zać do załatwienia pierwszej ko­
misji ONZ — politycznej, której, 
jak ogólnie przypuszczają, zosta­
nie powierzone rozważenie spra­
wy palestyńskiej,, 

wnież powszechność oświaty, ja­
ko warunku kulturalnego pod­
niesienia mas, stanowiącego z 
kolei warunek świadomego współ 
działania klasy robotniczej oraz 
chłopskiej przy budowie państwa 
i jego treści społecznej. Ocenia­
jąc wielkie zasługi twórców Kon­
stytucji 3 Maja dla rozwoju idei 
postępu w naszym kraju, zgod­
nie z ich najistotniejszymi in­
tencjami, obóz demokratyczny 
uczcił dzień 3-go Maja przez 
organizowanie w tym dniu Świę­
ta Oświaty. W ten sposób nasz 
obóz demokratyczny podkreśla, 
że problem oświaty stanowi na­
dal dla naszego narodu czołowe 
zagadnienie, które ma być reali­
zowana wszystkimi dostępnymi 
środkami.
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lu. Zmiany te dotyczy- 
hgrwszym rzędzie mini- 
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tfibyly. się. pod hasłem je­
go frontu i na. cześć zwy- 
, mas pracujących. W go- 

.dzjhąch popołudniowych odbyły 
s/e1 w całym .kraju zabawy ludo­
we, połączone z przedstawieniami 
teatralnymi i bezpłatnymi sean­
sami kinowymi.

W Paryżu wśród milionowej 
masy demonstrujących znajdo­
wali' się też członkowie sekcji 
polskiej CGT, poprzedzani 2-ma 
szeregami dziewcząt w strojach 
krakowskich. Polska młodzież 
robotnicza maszerowała razem z 
francuskimi’ organizacjami mło­
dzieżowymi.

Na uroczystościach 1-majowych 
w Belgradzie obecny był prezy­
dent stolicy Polski Tołbiński. — 
W Pradze imieniem PPR prze­
mawiał Artur Starewicz.

Współpraca ■ narodowa
dla odbudowy zniszesonego
LONDYN (BBC, obsl. wl.) - 

W Genewie Rozpoczęła swoje ob­
rady komisja gospodarcza ONZ, 
której naczelnym zadaniem jest 
odbudowa zniszczonego przez 
wojnę świata. W skład komisji 
wchodzi 17 państw, w też liczbie 
również i Polska. W czasie wczo­
rajszych obrad przemawiał bry­
tyjski podsekretarz stanu Mac 
Neil, który scharakteryzował u- 
dział Wielkiej Brytanii w akcji 
odbudowy zniszczonej Europy. — 
Wielka Brytania pomagała bez­
pośrednio bardziej zainteresowa­
nym -w tej kwwfei

W hierarchii potrzeb sprawy 
kultury i oświaty zajęły równo­
rzędne stanowisko z innymi rów­
nież istotnymi problemami. Os­
tatnio np. Komisja Budżetowa 
Sejmu postanowiła podnieść bu­
dżet Min. Kultury o blisko 30%. 
Jest to jeszcze jeden wyraz tro­
ski naszego parlamentu o potrze­
by kulturalne narodu.

Polskie masy pracujące, reali­
zujące twórczy proces organizo­
wania i budowy własnego pań­
stwa, ze swej strony przejawiają 
żywą troskę dla jego potrzeb i 
potrzeb całego społeczeństwa. — 
Wyrazem tej troski jest m. in. 
uchwała KCZZ, która wezwała 
świat pracy, aby w dniach 3 i 9 
Maja stanął do warsztatów pra­
cy, podkreślając w ten sposób, że 
„twórczym wysiłkiem na rzecz 
odbudowy kraju, na rzecz odbu­
dowy naszych Ziem Odzyska­
nych, na pokrycie strat związa­
nych z powodzią oddany zostanie 
największy i najgodniejszy hołd 
twórcom Konstytucji 3-go Maja“.

Ordery szwedzkie dla Polaków
WARSZAWA (PAP) - Król 

szwedzki Gustaw V nada! wyso­
kie odznaczenia szwedzkie mini­
strowi Baranowskiemu, wicemin. 
Balickiemu i dwu dyrektorom 
departamentu w polskim Mini­
sterstwie Komunikacji. Odznaczę 
nia zostały nadane za zasługi na 
polu zbliżenia szwedzko-polskie­
go, szczególnie w dziedzinie ko­
munikacji.
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pi<-- raf. Roose w dziermiku 
„Manchester Gwardian“

LONDYN (BBC, obsl. wl.) - 
Znany slawista prof. Roose w ar­
tykule umieszczonym w „Man­
chester Guardian“ na temat pol­
skich granie zachodu ich pisze: 
Rolnictwo na polskich ziemiach 
nad Odrą i Nysą musi walczyć 
z wielkimi trudnościami, jakie 
wynikły na skutek zniszczeń wo­
jennych. Postępy, jakie mimo 
tych trudności zostały osiągnię­
te przez Polaków, są zdumiewa­
jące. Jakakolwiek zmiana granic 
zachodnie’? Polski «kryłaby śmie­
sznością 4 mocarstwa, ponieważ 
nie Polska a właśnie 4 mocar­
stwa wytyczyły te granice. Poza 
tym byłby to straszliwy cios dla 
milionów ludzi, którzy biorą na 
serio oświadczenia i dokumeniy 
polityczne. Niemej’ są niezadowo­
leni z tych granic to jasne, nie­
zadowolenie to wynika z proste­
go faktu — przegrana wojna nie 
przypada Niemcom do gustu.

w ramach pomocy UNRIIA. — 
Udział brytyjski w pomocy UNR 
RA wyraża się sumą 700 milio­
nów funtów szterlingów. Obecnie 
pomoc UNRRA została zakoń­
czona, jasnym jest jednak, że bez 
wzajemnej pomocy państwa eu­
ropejski® nie mogłyby odbudo­
wać się, dlatego też komisja go­
spodarcza ONZ powinna działal­
ność swoją oprzeć na współpracy 
międzynarodowej oraz określić 
ramy tej współpracy i charakter 
udziału w niej poszczególnych 
państw,
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z Okazja Święta Oświaty

W dniu 4 maja obchodzimy 
Święto Oświaty. To, że odbywa 
się ono nazajutrz po 3 maja ma 
charakter symboliczny.

Konstytucja 3 Maja czczona 
jest jako akt odrodzenia narodu, 
wyzwolenia jego sił z reakcyj­
nych pęt magnaterii i szlachet- 
czyany. W czym przejawiło się to 
odrodzenie? M. in. w tym, że twór­
cy Konstytucji 3 Maja przepro­
wadzili epokową reformę oświaty ' 
w Pofeee. Już w r. 1773, ą więc 
przygotowując gpaint pod pirży- 

' szłą konstytucję, szaáChetiniejsi 
działacze i mężowie polscy zało- 

■ żyli pieńwisze w Półscó minister­
stwo oświaty, ho tak trzeba na­
zwać Komisję Edukacyjną, pow­
stałą w roku 1773.

Dzisiaj w dobie obowiązku po­
wszechnego naucząnia i szero­
kiej demokratyzacji kultury, kie­
dy nie możemy po prostu żyć bee 
książek, teatru, kin, radia i dzien­
ników, trudno nam po prostu u- 
wierzyć, że w dawnej szlachec­
kiej Rzeczpospolitej było inaczej. 
A jednak pierwszą połowa 18 w., 
kiedy mieliśmy opłakane pano­
wanie królów saskich, znaną jest 
ż przysłowiowej już ciemnoty i 
zdziczenia moralnego. Oświata 
i nauka znajdowały ąię w głębo­
kim upadku. Dostęp do szkól był 
piBywiłejem. nielicznej garstki 
synów magnackich i szlachec­
kich, ale ponieważ szkolnictwo 
znajdowało się w rękach kleru — 
absolwent prócz zepsutej łaciny 
i uwielbienia dla „złotej wolno­
ści.“, nie nauczył się wiele. Szkol­
nictwo tak niewłaściwie prowa­
dzone nie dawało żądnego prak­
tycznego przygotowania do ży­
cia. Zmimowasio się astrologią, 
wierzonio w czary, a podejrza­
nych o nie skazywano na śmierć. 
Ogół ciemny i niewychowany nie 
-zdawał sobie sprawy, że Polska 
stacza się w przepaść. Rezultatem 
socjalnego wyzysku, niewoli chło 
pów i saskiej ciemnoty okazała 
się słabość wewnętrzna i militar­
na Państwa. Gdy przyszły zabo­
ry, gdy uderzył wróg, Polska nie 
potrafiła się oprzeć, nie miała 
dość siły.

Ale jak świt wybTyskuje z cie­
mnej nocy, tak i wtedy w smut­
nych czasach poniżenia, upądku i 
duchowego barbarzyństwa zro­
dziła się myśl reform socjalnych 
i oświatowych. Grono światłych 
1-ndtoi, wielkich patriotów, na- 
lehmionych troską o dobro Oj- 
czyiany, poczęło głosić w Polsce 
komieczność zmian. W zamierze­
niach swoich kierowali się oni 
ideałami Rewolucji Francuskmj, 
która proklamowała wolność czlo 
wieka i równość wobec prawa.

Z tego ducha powstała słynna 
Konstytucja 3 Maja 1791 r, A z 
grona tych ludzi wysizła, jeszcze 
ptrzed Koóistytiucją, Ko-misja Edu­
kacyjna.

W dziele wysiłków, »mieszają­
cych dio podźwignięeia oświaty, 
powstanie Komisji ma przełomo­
we znaczenie. Stanowiła ona po 
prostu pierwsze w Potece nowo­
czesne ministerstwo oświaty.

Na Sejmie w r. 1773 utworzono 
instytucję, której pełna nazwa 
brzmi: „Komisja Edukacji Naro­
dowej“. Właśnie skasowany zo­
stał w Połisce zakon Jezuitów i

dobra poduchowne przekazano na 
cdle świeckiego nauczania. „Ko­
misja Edukacji Narodowej“ prze 
jęła szkolnictwo z rąk ducho­
wieństwa i obmyśliła system na­
uczania tak wyborny, jakiego w 
Europie wtedy nie było. System 
ton pozostał jako wzór dla przy­
szłych pokoleń.

Najczynniejszym członkiem Ko 
misji był sekretarz, ks. Grzegorz 
Piramowicz, najbliższymi jego 
współpracownikami — Hugo Koi­
ła taj, Stanisław Staszic, Julian 
Niemcewicz, Adam Czartoryski, 
Ignacy Potocki, Andrzej Zamoy­
ski,

Komisji przyświecała mądra 
zasada Konarskiego: „Przez re­
formą wychowania do odrodzo­
nej ojczyzny“. A reforma ta ob­
jęła nie tylko wszystkie szkoły 
niższe i wyższe, ale ogarnęła

PARYŻ (PAP). — Paryski ko­
respondent agencji Reutera domo 
si, że na wczorajszym posiedzę^ 
siiu gabiinetu francuskiego mini­
strowi© nie moglj osiągnąć po­
rozumienia w sprawie żądań, wy 
suniętych przez strajkujących ro 
Lotników fabryki Renault oraz 
przy roztrząsaniu innych próbie 
mów, dotyczących polityki plac. 
Agencja Reutera podaje również, 
że ministrowie komunistyczni 
ehcieli podać się do dymisji, lecz 
zgodzili się zaczekać z ostateczną 
decyzją w tej sprawie do powro­
tu prezydenta Ąuriolą, który — 
jak wiadome — bawi obecąie w 
zachodniej Afryce-

MOSKWA (PAP) - Pod po­
wyższym tytułem tygodnik „No- 
woje Wremia“ eamieszeza arty­
kuł znanego radzieckiego komcU- 
tatora wojskowego generała Ga- 
łaktionowa. Pisząc o obradach 
Rady Bezpieczeństwa nad zagad­
nieniem redukcji zbrojeń, autor 
stwierdzą, że Zwiątzek Radziecki 
zainicjował wniosek o redukcji 
zbrojeń, dowodząc w ten sposób, 
Że praginie rzeczywiście zapew­
nienia powszechnego ppkoju i 
bezpieczeństwa. Dążenie narodu 
radzieckiego do trwałego poko­
ju znalazło wyraz w znacznej re­
dukcji wydatków wojskowych w 
budżecie państwowym. Wydatki 
te wynoszą obecnie zaledwie 18% 
budżetu. Stanowisko delegatów 
angielskiego i amerykańskiego w 
Radzie Beeipieczeństwa daje wy­
raz zupełnie innym dążeniom. — 
Stany Zjednoczone i Anglia dążą 
przede wszystkim do utrzymania 
a częściowo nawet zwiększenia 
swego stanu zbrojeń z okresu 
wojennego. Generał Galaktionow 
podkreśla, że obniżka w bieżącym 
roku wydatków na amerykańską, 
marynarkę wojenną z 6.5 miliar­
da dolarów do 4,4 miliarda nie

Niemcy przefmą zarzad 
nad kopalniami Ruhry za miesiąc 

LONDYN (BBC) (obsł. wł.) —
Przekazanie zarządu kopalń, węglowych 
w północno zachodnich Niemczech z 
rąk władz brytyjskich w ręce nie­
mieckie zostało odroczone i prawdo­
podobnie nie nastąpi wcześwj niż za 
miesiąc, Termin pierwotny wyzna­
czony był na 1-go kwietnia b. r. 
Odroczenie nastąpiło w wynku tego, 
że niemiecki plan przejęcia kopalń 
Zagłębia Ruhry przez zarząd niemiec­
ki nie został zaaprobowany przez 
władze brytyjskie.

Ambasador francuski Londynie.

otrzymał polecenie od swego rządu, 
aby założył protest przeciwko prze­
kazaniu w ręce Niemców zarządu 
kopalń Ruhry. Korespondent radia 
brytyjskiego komentując tę wiado­
mość, twierdzi, że oddając Niemcom, 
pod zarząd kopalnie Wielka Brytania 
nie daje im tym samym prawa włas­
ności tych kopalń oraz nie daje im 
prawa decyzji. Ostateczna decyzja 
we wszystkich sprawach zw ązanych 
z kopalniami należy nadal do władz 
brytyjskich.

przeprowadzili twórcy Konstytucji 3-go Maia
wszystkie warstwy społeczne w 
myśli hasła, że „nie całość jedne­
go staniu, ale całość narodu ca­
łego jest prawem najwyższym“.

Oo zrobiła Komisja? Wydała 
podręczniki tło nauczania. Do 
wszystkich szkół na miejsce ła­
ciny wprowadzono, jako jeżyk 
wykładowy, polski. Zajęto się po 
raz pierwszy w Polsce wychowa­
niem kobiet, zakładając pensje. 
Po raz pierwszy w Polsce utwo­
rzono szkoły ludowe, gdzie prócz 
nauk zasadniczych udzielano rów 
uleż różnych wiadomości prak­
tycznych z zakresu gospodarki 
rolnej. Ogółem. system wycho­
wawczy Komisji cechuje duży 
zmysł realności. Wychowaniu 
starano sie nadać cele praktycz­
ne. Zadaniem szkół Komisji było 
obok kształcenia umysłów i u- 
sałaohetnienia serca przygotowa-

WYStWWtti x rzcidu francuskiego ł
W czwartek wieczorem odbędzie 

się nadzwyczajne posiedzenie ga­
binetu fraincusk;ego pod przewód 
nictwem prezydenta Auriola,, któ 
rego powrót jest oczekiwany w 
tym dniu- Wicepremier Thoretz — 
jak podaje agencją Reutera — 
miął oświadczyć, że partią komu 
si styczną ma zastrzeżenia wobec 
dotychczasowej polityki płac i
een. -

W nocy z środy na czwartek 
Odbyło się specjalne posiedzenie 
komitetu ekonomicznego francus­
kiej partii socjalistycznej, ną któ 
rym postanowień® komtynuować 
dotychczasową politykę cen i płac 
W kołaeh politycznych zwra-

««wKto rozpoesyna
nowy wyścig zbrojeń?

mość być traktowana jako łatał­
am redukcja zbrojeń, gdyż flo ą 
amerykańską niesłychanie ro­
sła się w czasie wojny i jest wię­
kszą od floty wszystkich innych 
państw razem wziętych. Stany 
Zjednoczone starają się ponadto 
utrzymać dotychczasową liezeh- 
ąośó swego lotaieiwa, zaopatru­
jąc je w najhardziej nowoczesne 
samoloty. Pozwoliło to Stanom 
Zjednoczonym na redukcję wojsk 
lądowych do 1 miliapą 7ÖÖ tysię­
cy osób, co jest jednak siłą ogro­
mną przy uwzględnieniu faktu, 
że Stany Zjednoczone nie mąją 
potrzeby ttroszczyć się o bezpie­
czeństwo swoich granic lądowych 
i żę ich armia liczyła przed woj­
ną zaledwie 174 tys. ludzi. W no­
wym budżecie przewiduje się ol­
brzymią sumę 11 miliardów dola­
rów na zbrojenia, co stanowi 
prawie jedną trzecią całego bu­
dżetu. Poza tym militaryśei ame­
rykańscy wydatkują olbrzymie 
sumy na prące badawcze w dzie­
dzinie zbrojeń.

Przechodząc do omówienia sy­
tuacji w Anglii, gen. Galaktio­
now stwierdza, że Anglia dąży 
przede wszystkim do utrzymania 
i powiększenia swoich zbrojeń w 
dziedzinie marynarki i łota-Jęt-wą. 
Nowy budżet przeznacza na lot­
nictwo 213 milionów funtów szter 
lingów (około 820 milionów do­
larów), t. j. o 19 milionów więcej 
niż podczas wojny. Liczebność 
wojsk lądowych pozostąje mimo 
redukcji bardzo wysoka i wyno­
si 1 milion 210 tys. Indizii. Wpro­
wadza się stały obowiązek służ­
by wojskowej w okresie pokoju. 
Ponad 25% budżetu angielskiego 
idzie na zbrojenia. Miliony te 
stanowią ogromny ciężar dla go­
spodarki kraju.

Krytyka, którą w Anglii oraz 
w Stanach Zjednoczonych wywo­
łuje nowy wyścig zbrojeń, świad­
czy o tym, że budzi o® w masach 

nie do praktycznego życia. Dla­
tego też obók wykładów etyki 
miały miejsce lekcje języków ob­
cych, historii i geografii, mate­
matyki, nauk przyrodniczych, 
prawą, rolnictwa, ogrodnictwa, 
a nawet higieny.

Komisja zreformowała także 
szkolnictwo wyższe: akademię 
krakowską i wileńską.

Ogółem dokonano wielkiego 
dzielą odrodzenia duchowego na­
rodu. Ideały Komisji i twórców 
Konstytucji 3 Maja, streszczają­
ce się w dążeniu dó upowszech­
nienia kultury, przyświecały póź­
niejszym demokratom, promie­
niowały w naszych ruchach wy- 
zwoleńczych i legły u podstaw 
polityki kulturalnej Polskiego 
Komitetu Wyzwolenia Narodo­
wego.

Grzegorz Timofiejew-

ca się uwagę na to, że pre­
mier Ramadior w przemówieniu 
1-majowym podkreślił ze szczegół 
nym naciskiem konieczność stabi­
lizacji. waluty francuskiej.

PARYŻ (PAP). - Podano do 
wiadomośoi, że premier Ramadier 
odbył dnia 1 maja konferencję z 
wicepremierem Thorezera.

Przewodniczący Zgromadzenia 
Narodowego Edward Herriof u- 
dał się — mimo choroby — samo 
lotem z Lyonu do Paryża, aby 
ceobiśtie przewodniczyć posiedzę 
niu Zgromadzenia Narodowego, 
na którym mogązajść ważne wy 
darze® ia- Posiedzenie to odbędzie 
się dnia 2 mają.

.liądiłwyBh poyg&ie obawy. Do- 
gwiądezęuia historii uczą, że wy­
ścig zbrojeń ąie może doprowa­
dzić do niczego dobrego i że dla 
ąąpęwaioąia pokoju i bezipiee®eń- 
^twą niezbędna jest jak na.jszyh- 
ęzą j jsęezywista realizacja po- 
mfflięós zmierzających do pow- 
szechnęgo uregulowania i ogra­
niczenia żbrojeń.
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Sprawo hlestw w Izbie Gmin i w OHZ
LONDYN (PAP). — Przema­

wiając na posiedzemiu Izby Lor­
dów, członek Partii Pracy tej Iz­
by, lord Strąbolgi oświadczył, ża 
panątwa żydowskie w Palestynie 
faktyczn’e już istnieje j nie może 
być zniszczone bez względu na 
wynik dyskusji w tej kwestii w 
ONZ. Żydzi i Arabowie współżyli 
i pracował: wspólnie zupełnie do­
brze i ogromna liczba Arabów 
jęęt głuchą na węzwąnią b. muf- 
tiego Jerozolimy i innych burzy­
cieli pokoju, wzywających do wy 
stąpień przeciwko Żydom- Lord 
Strąbolgi stwierdził, że prawo u- 
dania się do Palestyny pozosta­
łych przy życiu Żydów europej­
skich jest niezaprzeczalne.

NOWY JORK (PAP) - Na 
posiedzę® i u głównego
omawiano w dalszym ciągu wnio­
sek ąrabski 0 podjęcie dyskusji 
nąd sprawą zniesienia mandatu 
i utworzenia niezależnego pąń- 
stwą palestyńskiego. Ambasador 
Wiuiewiez wystąpił z wnioskiem 
o przesłuchanie przedstawiciela 
Agencji Żydowskiej na General­
nym Zgromadzeniu ONZ, celem 
wysłuchania opinii Żydów w spra 
wie problemu palestyńskiego, — 
Ambasador Winiewię« podkreś­
lił, że nie można obiektywnie ob­
radować nad sprawą Palestyny 
bęz wysłuchania obu stron.

Następnie zwrócił ambasador 
.Winiewicsz uwagę na konieczność.

Pułkownik amerykański 
skazany za kradzież klejnotów

LONDYN (PAP). — Agencja 
Reutera donosi, że pułkownik ar­
mii amerykańskiej Jack W- Du- 
rant został okazany na 15 lat cięż 
kich robót za udział w kradzieży 
kosztowności księżny heskiej z 
zamku Kronberg koło Frankfur­
tu na jesieni w roku 1945. War­
tość skradzionych klejnotów wy­
nosiła 375 tysięcy funtów szter- 
lingów.
Prscnwnicy portowi w Glas­

gow kontynuują strajk
LONDYN (SAP). — Pracowni­

cy portowi w Glasgow postano­
wili podczas wielkiej manifesta­
cji, jaka miała miejsce 1 maja, 
kontynuować strajk zaczęty 5 ty 
godni temu, a wywołamy zwolnię 
niem 500 ich kolegów.

LONDYN (BBC) (obsł. wł.) — 
Rzecznik rządu brytyjskiego wezwał 
przemysł brytyjski do jak najwydat. 
niejszego oszczędzania węgla na se­
zon zimowy, oraz zawiadomił o wejś­
ciu w życie rządowego planu oszczęd 
ftości na opale. W okresie od czerw­
ca do października b. r, fabryki o- 
trzymają ilość węgla odpowiadającą 
ilości zużytej przez Ve fabryki w 
roku ubiegłym w tym samym okresie 
ale pod tym warunkiem, że z tej iloś­
ci oszczędzą sobie węgla na 3 tygod­
nie zimowe.

Zachodnie Borneo 
niepodległym państwem

BATAWIA (SAP) - Rada Za- 
chetfniego Borneo przyjęła pro­
jekt statutu, w którym holender­
ski komisarz generalny, reprezen­
tujący rząd holenderski, zgodził 
się uznać Borneo Zachodnie jako 
teren autonomiczny z własnym 
rządem.

Borneo Zachodnie stanowi oko­
ło Vi cześć holenderskich terenów 
na Borneo i 4-krotnie większą 
powierzchnię niż Holandia.

Syria niezadowolona 
ze Stanów Zjednoczonych
DAMASZEK (SAP), - Prasa 

donosi, że dziennikarze z Aleppo 
n;e przyjął’ zaproszenia na zwie­
dzenie krążownika amerykańskie 
go. Odmowę tę uważa się za od­
powiedź pa stanowisko zajęte 
przez Stany Zjednoczone wobec 
problemu palestyńskiego.

W kilku wierszach
Londyu. — Według urzędowych da­

nych. straty wyrządzone zamachami 
terrorystów na rurociągi naftowe w 
Haifie wynoszą 400 tys. funtów szter- 
liusów-

»jawy Jork. — W wyniku gwałtow­
nego tornado, jakie przeszło przez stan 
Missouri zgineló 20 osób, zaś ponad 100 
odniosło ciężkie obrażenia. Miasto Worth 
zostąłp w większości zniszczone.

Paryż. — Agencja France Presse ko­
munikuje z Tokio, że odbywało się tam 
ostatnie posiedzenie cesarskiej rady pry. 
watnej w obecności cesarza i premiera 
Yoshidy. Rada prywatna, ustanowiona w 
1888 roku została zniesiona przez nową 
konstytucją, która wchodzi w życie 3 
mają.

szybszego rozwiązania sprawy 
palestyńskiej ze względu ua sy­
tuację Żydów w obozach w Niem­
czech oraz na Cyprze. Mówca 
podkreślił, że stanowisko polskie 
w sprawie konieczności udziału 
Żydów w obradach nie ma wpły­
wu na stosunek Polski do aspi­
racji niepodległościowych Ara­
bów na Bliskim Wschodzie, któ­
re Polska traktuje z sympatią i 
zrozumieniem,

Po. dyskusji odbyło się głoso­
wą nie, w wyniku którego wnio­
sek arabski został odrzucony. — 
8 głosów padło przeciwko wnio­
skowi, 1 (Egipt) — za wnioskiem, 
a 5 delegatów wstrzymało się od 
głosowania. Od głosowania po­
wstrzymały się: Związek Ra­
dziecki, Czechosłowacja, Polska, 
Indie i Brazylią. o

NOWY JORK (PAP) - Rzecz­
nik Agencji Żydowskiej zaprote­
stował we wtorek przeciwko de­
cyzji komisji głównej General­
nego Zgromadzenia ONZ zapro­
szenia do stołu obrad przedsta­
wicieli 4 państw arabskich, nie. 
będących członkami komisji. — 
W ten sposób państwa arabskie 
mają możność wykorzystania fo­
rum ONZ dla swej propagandy, 
podczas gdy w komisji nie zasia­
dają reprezentanci Żydów, którzy 
mogliby odeprzeć argumenty 
Arabów.
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Inicjatywa prywatna a odbudowa kraju

WARSZAWA (PAP) — Przed­
stawiciel „Trybuny Robotniczej“ 
zwrócił się do kierowników dełe- 
gacyj zagranicznych, przebywa­
jących w Poznaniu, z zapytaniem

Biuletyn Ministerstwa Przemy 
siu i Handlu podał ostatnio kilka 
ciekawych cyfr z dziedziny współ 
pracy prywatnych przedsię­
biorstw z państwową Centralą Su­
rowców Hutniczych i z Centralą 
Zaopatrzenia Hutniczego.

Cyfry te. choć dotyczą jednej 
tylko gałęai przemysłu, rzucają 
jednak światło na- całość stosun­
ków między państwem, ą sekto­
rem prywatnym i dlatego warto 
je poznać.

Za czwarty kwartał 1946 roku 
i za pierwszy kwartał 1947 roku 
obie wymienione centrale, zaopa 
trująco przemysł hutniczy zaku­
piły u prywatnych przedsiębior­
ców rozmaitych wyrobów ogółem 
na 'sumę ponad 39 milionów zło­
tych.

Bliższa analiza danych wskazu 
je na dwa zjawiska. Przede wszy 
stkim — na tendencję wzrostu 
obrotów handlowych z sektorem 
prywatnym. Jeśli w czwartym 
kwartale 1946 roku sama tylko 
Centrala Surowców zakupiła u 
firm prywatnych wyrobów na su 
mę ponad 7.5 milionów złotych, 
to w ciągu pierwszego kwartału 
1947 roku zakupy te wzrosły już 
do sumy ponad 9.300.000 złotych- 
Znaczy to, że w miarę ogólnego 
rozwoju życia gospodarczego w 
kraju rozwijają się również obro­
ty między państwem, a sektorem 
prywatnym,

39 milionów złotych obrotu w 
ciągu dwóch kwartałów stanowi 
— biorąc pod uwagę postępujący 
charakter obrotów — około 80 — 
85 milionów złotych obrotu rocz­
nego. Jeśli wziąć pod uwagę, że 
drobna wytwórczość prywatna ob jak oceniają znaczenie pierw­

szych po wojnie polskich Targów 
Międzynarodowych dla współ­
pracy gospodarczej tych państw 
z Polską.
Minister pełnomocny Bułgarii w 
Polsce dr Tagarow odpowiedział: 
„Targi Poznańskie szczególnie 
interesują Bułgarię ze 'względu 
ma wielkie nasze zainteresowa? 
nia polską produkcją przemysł^ 
wą, specjalnie żelazną, maszyno­
wą i chemikałii. Ze swej strony 
moźemjt zaoferować Polsce po­
trzebne jej surowce: tytoń, ole­
je, owoce, skóry i t. p. Zorgani­
zowanie targów już w 2 lata po 
wojnie w zniszczonym przez Niem 
ców mieście jest dowodem, że na­
wa demokratyczna Polska szyb­
ko odbudowuje się z ruin. Polacy 
mogą być dumni ze swoich osią­
gnięć“.

Dyrektor stoiska radzieckiego 
Czebyszew uważa Targi Poznań­
skie za demonstrację wielkich 
osiągnięć narodu polskiego w od­
budowie ojczyzny. Targi są — 
zdaniem dyrektora Czebyiszewa, 
poważnym sukcesem gospodar­
czym i politycznym Polski w ska­
li międzynarodowej. Dyrektor 
Ozebyszew wyraził nadzieję, że 
Targi przyczynią się do dalszego 
rozwoju stosunków gospodar­
czych między narodami Związku 
Radzieckiego i bratnim narodem 
polskim.

Kierownik włoskiego stoiska 
zorganizowanego przez Instytut 
dla Handlu Zagranicznego w 
Rzymie dr Vittorio Sanguineci 
oświadczył: „Nie bacząc na trud­
ności techniczne oraz organiza­
cyjne, bierzemy udsial w Tar­
gach, aby zademonstrować spo­
łeczeństwu polskiemu naszą chęć 
rozwinięcia polsko-włoskich sto­
sunków handlowych“.

Zastępca kierownika stoiska 
jugosłowiańskiego' p. Szymono­
wi cz powiedział, iż zorganizowa-

porterów prywatnych w ogólno - między nimi stan wrzenia i koin- 
polskim handlu zagranicznym byl fliktów. Intencją rządu natomiast 
nieznaczny. Brak było norm praw ' jest zgodne włączenie inicjatywy 
nych, które by uregulowały moż­
liwości importu i eksportu sek­
tora prywatnego. Były trudności 
w ustalaniu kursu dewiz, w umoż­
liwianiu firmom prywatnym na­
wiązania kontaktu i zagranica 
i t. d.

Dznsiaj te trudności zostały w 
znactzinym stopniu przezwyciężo­
ne. Zadecydowany i zaakceptowa­
ny został kredyt dla Zrzeszenia 
Importerów i Eksporterów w wy 
sokości 500 milionów złotych, któ 
ry w dużej mierze usunie trud­
ności w finansowaniu prywatne­
go handlu zagranicznego.

Jakie wnioski ogólne płyną z 
przytoczonych cyfr? Przede wszy 
sifkim, że państwo ma pozytywny 
stosunek do wytwórczości i dla 
handlu prywatnego. Powtóre, że 
państwo stwarza możliwość,! dla 
produkcyjnego inwestowania woł 
nych kapitałów, będących w roz­
porządzeniu sektora prywatnego.

Wrogowie Polski Ludowej sta­
rają się skłócić sektor prywatny 
naszej gospodarki z sektorem pań 
stwowym, starają się wprowadzić

w oczach
nie w 2 lata po wojnie tak poważ­
nej Imprezy przez Państwo, o ta­
kim ogromie zniszczeń, uważa za 
wielki sukces Polski na terenie 
międzynarodowym. „Nasz wdział 
w Targach ma na celu zapozna­
nie społeczeństwa polskiego z 
wyrobami jugosłowiańskimi, zaś 
nasza specjalna delegacja han­
dlowa będzie miała możność po­
znania polskiej produkcji. Przy­
czyni się to do rozwoju stosun­
ków gospodarczych między na­
szymi narodami, związanymi pa­
ktem o przyjaźni i wzajemnej 
pomocy. Wydatnie przyczynią się

sługuj® ni® tylko przemysł hutni 
czy, ale i inne kluczowe przemy­
sły państwa — to ogólny zasięg 
obrotów miedzy państwem a sek­
torem prywatnym wzrośnie eo­
na jmn tej w roku bieżącym do su­
my kilku miliardów złotych.

Państwo wiec nie uprawia poli 
tyki eksterminacji w stosunku do 
prywatnej wytwórczości drobnej. 
Przeciwnie, w ten sposób nawet 
wzmacnia ją gospodarczo.

'Drugie zjawisko na które wska 
zuje analiza danych, to stoeunko 
wo szeroki i zróżnicowany — ze 
stanowiska produkcyjnego —■wa­
chlarz przedsiębiorstw prywak 
nych, obsługujących przemysł 
hutniczy. Wśród dostawców obu 
central hutniczych znajdują sie 
szwalnie, warsztaty tekstylne, war 
sztaty wyrobów drewnianych, 
fabryczki mydła, przedsiębior­
stwa optyczne, gumowe, sma­
rów, farb, kwasów czystych, przed 
siębiorstwa odlewnicze i szereg 
innych.

I znowu to sarno zjawisko: je­
śli w dziedzinie obrotu obserwo­
waliśmy tendencję wzrostu jego 
skali to w zakresie rodzajów 
przedsiębiorstw obserwujemy ten 
dencję do rozszerzenia się ich na 
coraz to nowe gałęzie wytwórczoś 
oi.

Jednocześnie dowiadujemy się 
z biuletynu, że handel zagranicz­
ny nie stanowi wyłącznej dome­
ny państwa. Państwo j tu wciąga 
sektor prywatny do współpracy. 
Istnieje w Polsce organizacja pod 
nazwą, Zrzeszenie Importerów i 
Eksporterów R. P-“ Skupia ona 
w chwili obecnej 330 firm i re­
prezentuje wobec państwa sektor 
prywatny dla prowadzenia i koor 
dymowania handlu zagranicznego.

Stabilizacja i znaczna poprawa 
stosunków wzajemnych daje się 
zauważyć i w tej dziedzinie życia 
gospodarczego. Jeszcze w roku u- 
biegiym udział eksporterów i im-

Intelektualiści francuscy a Police
WARSZAWA (PAP). — Uczestnik 

wycieczki intelektualistów francus­
kich Fumct. redaktor naczelny 
„Temps prasents“ oświadczył przed­
stawicielowi PAP, że szczególnie u- 
derzył go w Polsce zapał i patriotyzm 
robotników, którzy w ciężkich warun­
kach nieraz pracują z przeświadcze­
niem, że pracują dla siebie. Polscy 
górnicy, którzy powrócili z Francji 
oświadczyli mi — mówi red. Fumet 
że w Polsce czują się o wiele lepiej 
pomimo, że nieraz mieli lepsze wa- 
ranki materialne we Francji. Repre-

zentanci ruchu katolicko-postępowe- 
go ks. De Pierre, ks. prof. Ligiar i ks. 
Glasberg stwierdzili m. in., że >,z Pol­
ski wywieziemy jak najlepsze wraże­
nia. Podz‘wiamy wasze wielkie dzie­
ło odbudowy gospodarczej i socjal­
nej i ścisłą współpracę pomiędzy 
ludźmi pracującymi na wyższych i 
niższych stanowiskach. Jeśli chodzi 
o sytuację Kościoła Katolickiego, to 
życzeniem naszym byłoby, aby we 
Francji cieszył się on tak mi przywi­
lejami, jakie posiada w Polsce.

W pierwszym tokijskim proce­
sie japońskich zbrodniarzy wo­
jennych obok ministrów, dowód­
ców, szefów policji i przewodni­
czących japońskich organizaeyj 
faszystowskich znaleźli się także 
i dyrektorowie wielkich przed- 
siębiorsfrw przemysłowych, nie- 
strudzeni podżegacze wojenni. 
Na ławach oskarżonych widniały 
„rasowe“ /twarze tych, którzy do­
prowadzili do nędzy japońskiego 
chłopa i robotnika, a kraj do 
katastrofy.

W drugim procesie tokijskim 
figurują jako oskarżeni znacznie 
mniej reprezentatywne osoby. To 
przeważnie komendanci obozów 
jenieckich, dowódcy wojskowi - 
niższych szczebli i wreszcie zda­
wałoby się całkowicie pokojowi 
funkcjonariusze handlowi, słyn­
ni „rezydenci“, przedstawiciele 
handlowych firm japońskich w 
Chinach, Ind och i n ach, Mandżu­
rii i wielu innych kątach globu.

Co zarzuca im akt oskarżenia? 
Oto dowódca ekspedycyjnego od­
działu na Nowej Gwinei Shimu- 
ra. Pułkownik. Bardzo wiele mó­
wi o honorze wojskowym. Wyso­
ki jak na Japończyka i postaw­
ny. W czasie sprawowania przez 
siebie dowództwa oddziału eks­
pedycyjnego zamordował własno 
ręcznie tylko il9-tu cywilnych 
mieszkańców Port-Naumea za to, 
że nie byli Japończykami. W cza­
sie pobytu na Guadalcanar jeń­
ców amerykańskich karmił brył­
kami soli. Wydłubywał im (żyw­
cem!) oczy. Palił (także żywcem!) 
oaanokcie. Winy swej nie uznaje. 
Czynił to „ku chwale mikada“.

Inny oskarżony — rezydent 
handlowy w Mukdenie Yomaki.

• Wytworne maniery. Zna kilka 
ięzyków europejskich. Zajmuje

’ go handel. Ale oprócz tego zaj- 
■ niuje się przez 7 lat tropieniem 

„nieprawpmyśłnego“ elementu 
chińskiego i mandżurskiego n>a 
terenie całego „Mandżukuo“. Wy-

wy podatnik — kupiec pada cza­
sem ofiarą urzędu skarbowego 
z powodu niesumienności, machi 
nacji, podwójnej i poczwórnej bu 
chalterii i ukrywania prawdzi­
wych obrotów, uprawianych przez 
jego sąsiada. Ale to nie są spra­
wy zasadnicze. Państwo nie ma 
intencji prowadzenia polityki fis­
kalnej, która by podcinała możli­
wość istnienia prywatnego zakła­
du pracy. Te j podobne im spra­
wy dadzą się uregulować w wa­
runkach uczciwego wypełniania 
przez sektor prywatny swych o~ 
bowiązkówych podatków, w wa­
runkach uproduktywnienia inwe 
stycyjnego kapitałów prywatnych 
i w atmosferze ogólnej obywatel 
skiej postawy sektora prywatne­
go względem Państwa Ludowego.

Wyda je się nam, że poprawa 
w tej dziedzinie ze strony sekto­
ra prywatnego zarysowuje się co 
raz wyraźniej- Objawem tego jest 
udział firm prywatnych w Tar­
gach Poznańskich i jeszcze bar­
dziej wyraża te zmiany na lepsze ■ 
— poważne zaangażowanie się 
ostatnio kapitałów prywatnych 
w akcji stołecznego budownictwa 
mieszkaniowego na rok bieżący.

Jerzy 'Nawrot.

energii i kapitałów prywatnych 
do ogólno-państwowych planów 
odbudowy gospodarczej kraju. 
Rząd uważa tę intencję za realną. 
Rząd uznaje istnienie inicjatywy 
prywatnej i prawa jej do rozwo­
ju, uznaje potrzebę zagwaranto­
wania jej normalnej godz;wej 
marży zarobkowej i pragnie aby 
państwowa gospodarka planowa 
objęła również planowanie cen 
wolnorynkowych. Walka i to nie­
ubłagana istnieje tylko między 
państwem a drapieżnym kapita­
łem spekulacyjnym. Ale tę walkę 
prowadzi nie tylko rząd, prowa­
dzi ją cały naród.

Od rozumnej postawy decydu­
jących czynników inicjatywy pry 
walnej i ich umiejętności opano­
wania rozkładowych czynników 
we własnym środowisku zależy 
tempo rozwoju i stabilizacji na 
odcinku stosunków między pań­
stwem a sektorem prywatnym.

Naturalnie, są sprawy które 
należałoby uregulować i napra­
wie w stosunkach państwa do 
sektora prywatnego.

Mogą być sytuacje, kiedy uczci

do tego obecne Targi“.'
Kierownik czeskiego stoiska, 

przedstawiciel Ministerstwa Han­
dlu Zagranicznego Czechosłowa­
cji dr Littman Ctivor oświadcza: 
„Nie czekając na ostateczne wy­
niki prowadzonych obecnie w 
Pradze rokowań gospodarczych 
polsko - czechosłowackich, posła, 
nowiliśmy zademonstrować Pol­
sce naszą produkcję, a jednocze­
śnie zapoznać ’się z wyrobami 
polskimi. Demonstrujemy wobec 
Państwa Polskiego chęć jak naj­
ściślejszej współpracy pomiędzy 
obu krajami“.

Propaganda antybrytyjska 
w Egipcie

LONDYN (BBC, obsł. wi.) — 
W przededniu zwrócenia się Egi­
ptu do ONZ w sprawie rewizji 
traktatu anglo-egipekiego z ro­
ku 1936 rząd egipski prowadzi 
ostrą propagandę antybrytyjska 
ą również i prasa egipska rozpo­
częła kampanię wymierzoną prze­
ciwko Wielkiej Brytanii. Akcja 
a.ntybfytyjska rozpoczęła się w 
kołach opozycji wafdystów i na­
stępnie została przejęta przez 
rząd, który (według poglądu bry­
tyjskiego (!) nie utrzymałby się 
przy władzy, gdyby nie starał się 
wykazać tyleż samo ducha nacjo­
nalistycznego, co opozycja.

Konferencjo
oceanograficzna

PARYŻ (PAP). - We wtorek 
otwarto w Monaco pierwszą od 
1937 r. międzynarodową konferen 
cję rzeczoznawców oceanograficz­
nych i hydrotechnicznych pod 
przewodnictwem ks. Monaco. W 
konferencji biorą udział przedsta 
wiciele 22 państw. Obrady jej bę­
dą trwały do końca pierwszego 
tygodnia maja. Mają być omawia 
ne sprawy mające na celu zapew 
mienie maksimum bezpieczeństwa 
podczas nawigacji na morzach.

Naplecie w Wenezueli
NOWY JORK (PAP). Według nad­

chodzących tu doniesień atmosfera po­
lityczna w Wenezueli staje 
bardziej napięta. W stolicy 
Caracas krążą pogłoski o 
ści nowego zamachu stanu, 
tencourta, który sam objął

się coraz 
republiki 
moźliwo- 

Rząd Bc- 
wladzę w 

październiku 1945 r. drogą zamachu 
stanu, przedsięwziął środki celem za­
pobieżenia rewolcie. W stolicy miano 
aresztować blisko 200 osób. Na posie­
dzeniu zgromadzenia narodowego je­
den z deputowanych oświadczył, że 
w spisku antyrządowym uczestniczy b. 
prezydent Wenezueli Contreras, pozo- 
stjący w kontakcie z „imperialistami 
amerykańskimi“. Obecny w loży dy­
plomatycznej ambasador USA Corn- 
gan zaprotestował ’ przeciwko temu 
twierdzeniu. Deputowani zaś zapro­
testowali z kolei przeciwko ingerencji 
ambasadora, który ostatecznie opuścił 
zgromadzenie.

Faszyzm wszędzie ten sam
¥

Szczegóły drugiego wielkiego procesu japońskich zbrodniarzy wojennych 
śledzonych likwiduje. — Zawsze 
sam, własnoręcznie. Z pewnym 
nawet zamiłowaniem. Żeby nie 
było dużo hałasu, zwabionych do 
specjalnych pułapek przeważnie 
dusi. Na swym rachunku ma 
przeszło 50-ciu „zlikwidowanych“.

I tak dalej i tak dalej. Akt os­
karżenia przejmuje grozą. Ale 
bodaj jeszcze większą grozą przej 
muje zachowanie się oskarżo­
nych. Nie przyznają się do winy. 
Wszystko czynili na rozkaz i ku 
chwale „mikada“. Nie rozumieją 
zlbrodiniczości swych czynów. — 
Uważają się za ludzi normalnych 
i nie splamionych przestępstwem.

Na lawie oskarżonych w dru­
gim procesie tokijskim siedzi 
przerażający, potworny system. 
Stosowany od lat zamienił on; oskarżonych. I lista ta bynaj- 
ludlzi w zbrodnicze, bezwolne i mniej nie jest zamknięta.

bezmyślne automaty. Ze skoś­
nych oczu oskarżonych promie­
niuje spokój, który jest bardziej 
przerażający niż najgłębsza roz­
pacz. Ci ludzie zostali zarażeni 
straszliwą chorobą, podobną do 
tej, jaką przechodzą Niemcy.

Jaki kordon sanitarny, jakie 
, środki profilaktyczne zastosować 

wobec zarażonych potwornym ja­
dem faszyzmu? Okupacyjne wła­
dze amerykańskie w Japonii nie 
zadają sobie tego pytania. Na­
zywają oskarżonych „wyjątko­
wymi zjawiskami“, chociaż w 
pierwszym procesie było aż 89 
„wyjątkowych“ zbrodniarzy, w 
drugim jest ich już 439, a pro­
cesy w Chinach, na Formozie i 
w Burmie obejmują przeszło 2,000

o 6,7 miliarda złotych. Nie wy­
korzystane 1.550 milionów uru­
chomiono w I kwartale bież, ro­
ku. Ponadto w kwartale tym uru-

I

Obrady seimowsi komlsil przemysłowej
WARSZAWA (PAP) - W dniu 

29 ub. m. przedstawiciele Mini­
sterstwa Przemysłu i Haądlu z 
ministrem Mincem na czele zło­
żyli sejmowej komisji przemy- chomiono 6.550 milionów zł kre- 
słowej sprawozdanie z działalno, 
ści Ministerstwa.

W okresie cd 1 stycznia do 31 
grudnia uh. roku produkcja wzro 
sła o 60%, siła robocza w zakła­
dach państwowych o 42%, zaś wy­
dajność pracy o 13%. Na 1 stycz­
nia b. r. mieliśmy 3.575 przed­
siębiorstw upaństwowionych, z 
czego % na Ziemiach Odzysk

Obok zniszczeń wojennych du 
żą trudnością przy wprowadza 
niu metod gospodarki planowej 
byl brak pracowników z wyż­
szym wykształceniem. Jest ich 
obecnie 1/80 ogółu pracowników 
(przed wojną 1/50). Dużą wagę 
poświęca Ministerstwo akcji o- 
szczędnościowej we wszystkich 
rlztedzinach, dzięki czemu spo- . 
dziewa się podnieść ogólną ren­
towność w ciągu bieżącego roku

dytów bieżących.
Plan inwestycyjny na rok bie­

żący przewiduje 28 miliardów 
złctych. Polityka cen przemysłu 
państwowego kieruje się zasadą, 
aby cena t. zw. „szlywna“ pokry­
wała koszty produkcji. Ceny ko­
mercyjne, t, j. te, według któ­
rych wypuszcza się towar na 
wolny rynek zostały podniesione 
jedynie, w tych wypadkach, gdy 
zwyżka odbyła się kosztem zbyt 
wielkiej marży zysków pośred­
nika. Budżet administracyjny 
Ministerstwa wyniósł w ub. ro­
ku 238 milionów złotych, z czego 
zaoszczędzono 21%. Na rok bie­
żący w związku z przejęciem 
przez Ministerstwo handlu zagra­
nicznego i wewnętrznego, prze­
widuje się odpowiednie zwiększe­
niebudżetu administracyjnego.
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Potężna manifestacja Świata Pracy
W przeddzień święta 1 Maja w 

Częstochowie —we wszystkich oś­
rodkach pracy, we wszystkich zakła­
dach odbywały się uroczyste Aka­
demie poświęcone świętu pracy.

Ogólną Akademię urządzono w 
Teatrze WicJłdm. Zagaił ją poseł 
Kaźmderczak (PPS), (powołując pre­
zydium na czele z Prezydentem mia­
sta dr T. J, Wolańskim.

Jako pierwszy mówca zabrał głos 
poseł C'eślik„ delegat Komitetu K. C. 
PPR rozpoczynając swoje pnżemó- 
wien.ie od naszkicowania historii 
Święta 1 Maja. Pod koniec wieku 
XVIII — mówił, .— uciskany prole­
tariat zaczyna się organizować. Na­
stępują pierwsze międzynarodowe 
kontakty. Wtedy to w r. 1889 na kon­
gresie przedstawicieli świata robot­
niczego Europy i Ameryki zapada 
doniosła uchwała. Jako odpowiedź 
na ucisk kapitalistyczny robotnicy 
postanawiają ustanowić Święto Pra­
cy, dzień, w którym masy robotnicze 
na całym świecie będą manifestowa­
ły o wolność i o prawa człowieka 
pracy — dzień 1 Maja. P erwsze ma­
nifestacje odbywają s:ę w r. 1890.

W wolnej i demokratycznej Pols­
ce dzień 1 Maja przestał być dniem 
buntu, przestał być Świętem pokrzyw 
dzonych .i niezadowolonych, stał się 
dniem radosnego hołdu składanego 
pracy i demo.kra.cji polskiej, stał się 
Świętem Narodu Polskiego. W dniu 
1 Maja radujemy się naszymi osiąg­
nięciami państwowymi i społecznymi. 
Osiągnięcia, jakimi radujemy się dziś 
są bardzo znaczne i' bardzo ważkie. 
Skończyliśmy z tymczasowością, prze­
prowadzając wybory, które stwier­
dziły, że Polska chce i będzie rzą­
dzić się poprzez lud. Jesteśmy obec­
nie państwem praworządnym — nikt 
nie ma prawa kwestionować naszych 
decyzji. Ścisły sojusz PPR i PPS 
sprawił, że zwyciężyliśmy zarówno 
wroga ukrytego w podziemiu jak i 
jawnego — mikołajczykowskie PSL. 
Rozporządzamy wielką i potężną or­
ganizacją Związków Zawodowych 
zrzeszonych w Radzie Centralnej. 
Robotnik nasz, chłop, inteligent, we 
wszelkich zawodach i na wszelkich 
odcinkach osiąga wybitne rezultaty 
przyśpieszając z dnia na dzień dzie­
ło odbudowy. Nasza polityka zagra­
niczna poszczycić się może zawar­
ciem układów z państwami słowiań­
skimi sąsiadującymi z nami, dzięki 
czemu znaleźliśmy się w kręgu nrzy- 
iaciół i wspólnie z nimi utworzyliś­
my niezwyciężony front przeciw 
wspólnemu wrogowi - Niemcom, 
mamy pr , iazne stosi'k: z Francją 
i poprawne mimo ustawicznego ich 
mątenia przez naszych wrogów swo­
ich i obcych stosunki z Wielką Bry­
tanią. Oparta o taką politykę Polska

Uroczystości na Placu Daszyńskiego
Przewidując i słusznie, że w tym wiązać odpowiedni© instalacje prze- 

roku w manifestacji 1 Majowej weź­
mie udział znacznie więcej ludzi jak 
w lalach poprzednich i że stosunko- , niezliczone tłumy zaległy rozległą 
wo niewielki Plac Stalina nie pomieś- przestrzeń, przeznaczoną na manife- 
ci dziesiątków tysięcy manifestują- stację. Widziane z lotu ptaka, od gó- 
cych, organizatorzy obchodu święta 
postanowili przeznaczyć na ten cel 
Plac Daszyńskiego i sze.reg poblis- 
ikścsh. wylotowych ulic. Zagadnienie 
słyszalności przemówień miały roz-

Przemówienie Min. Odbudowy 
K aczor o wsKi ego 

tów rosły z każdym rokiem. Były 
groźne dla ówczesnego porządku 
społecznego, napawały lękiem zamoż­
nych mieszkańców miast, którzy nik­
nęli z ulic, gdy na ni© wychodził ro­
botnik.

Zdawało się, że po pierwszej woj­
nie światowej, całkowicie zmienią się 
w Polsce stosunki, Ale, niestety, wła

Jako pierwszy imieniem CKWPPS 
przemawiał Minister Odbudowy Ka­
czorowski. Pozdrowiwszy, czerwoną 
Częstochowę- bohaterskie ośrodki fa­
bryczne z' Rafcowem na czele, mówca 
oddał cześć tym wszystkim, którzy 
wytrwali w walce o niepodległość i 
socjalizm.

—Za nami —- mówił — długie la­
ta nieszczęść, niewoli i walk, lata, w dza wymknęła się demokracji z rąk, 
których ciężar najbardziej odpowie­
dzialnych zadań spadł na barki kla­
sy robotniczej, walczącej o niepodle­
głość i socjalizm. Rok rocznie blisko 
od pięćdziesięciu lat zbierały się na 
ulicach tłumy manifestujących. Rząd 
carski witał je salwami karabinów, 
»1« siły nieustraszonych demonstran-

Częstochowa uroczyście świąci dzień *1  Maja
Akademia w Teatrze Miejskim

Drugim faktem, pozytywnie opły­
wającym na kształtowanie się nasze­
go życia państwowego, jest współ­
praca stronnictw demokratycznych, 
dzięki której możliwe się stało osiąg­
nięcie tego wszystkiego cośmy od 
chwili zakończenia wojny do chwili 

, obecnej osiągnęli.
Jako trzeci mówca przemawiał inż. 

Wróbel przedstawiciel Stronnictwa 
Demokratycznego!, Reakcyjmi Inteli­
genci —.mówił — zniknęli razem z ob­
szarnikami i kapitalistycznymi fabry­
kantami. Prawdziwa inteligencja pol­
ska —ludzie myślący — była razem 
z ludem, gdy lud ten walczył o swo­
ją wolność i wolność swego kraju i 
są z nim razem, gdy dźwiga się z ruin 
Państwo Polskie.

Ludzie pracy chwycili ster rządów 
w Polsce i nie mogą tego ste.ru niko­
mu oddać. Zaakcentowanie tego jest 
W chwili Obecnej specjalnie aktualne,. 
Wszystkie drogi jakimi dążą Wrogie 
nam siły ozy to będzie reżim Franca 
w Hiszpanii, czy amerykańska poży­
czka dla Grecji i Turcji, czy zakusy 
na nasze iZemie Zachodnie, prowa­
dzą do jednego celu — ponownego 
opanowania świata przez kapitalizm 
i imperializm. Co dla nas to oznacza, 
skoro założymy, że obie te niszczące 
siły są protektorkami Niemiec, nie 
trudno się domyślić. Razem z masa­
mi pracującymi całego świata musi­
my w imię pokoju zagrodzić drogę 
podpalaczom! I dlatego dziękujemy 
Związkowi Radzieckiemu za stanow­
cze opowiedzenie się za naszymi 
świętymi prawami do Ziem Zachod­
nich, pozdrawiamy demokrację fran­
cuską, która naszą granicę na Odrze 
i Nysie uważa za gwarancję pokoju 
i wszystkich naszych (sprzymierzeń­
ców. Wewnętrznie zabezpieczymy się 
przed atakami. wrogów gdy utrwali­
my .demokrację, wprowadzając w ży­
cie nasze państwowe i społeczne jej 
zdobycze, zw ążemy raz 
hasze Ziemie Zachodnie 
rozszerzymy i pogłębimy 
raz na zawsze usuniemy
siebie słabość, tchórzostwo i reakcję.

Następnie przemawali: Przedsta­
wiciel Stronnictwa Ludowego ob. Ko­
łodziejski, przedstawiciel organizacyj 
młodzieżowych ob. Jurek oraz przed­
stawiciel Bundu ob. Kusznir który 
w krótkim, mocnym i pięknie wypo­
wiedzianym przemówieniu podniósł 
moment solidarności proletariatu ży-. 
¿owakiego z proletariatem polskm 
we wspólnej walca o wolność i god­
ność człowieka pracy.

W części , artystycznej Akademii 
wystąpiły dzieci z Robotniczego To­
warzystwa Przyjaciół Dzieci oraz ar­
tyści Teatru Miejskiego i Orikestra 
Wojskowa dyrygowana przez s’er- 
żanta Stępniewskiego.

drogę 
dobra 
roda-

przeciwstawi się wszelkim zakusom 
na swe dobro, nie da się zaszantaźo- 
wać> wie, czego chce.

Droga do naszego lepszego jutra 
prowadzi poprzez celową odbudowę 
i gospodarkę. W myśl tego Zjazd 
PPR w 1945 r. uchwalił wysunąć pro­
jekt Planu. Trzyletniego. Partie de­
mokratyczne a szczególni© PPS po­
parły nasz projekt. — Plan został 
opracowany, wszedł w życie i daje 
już rezultaty. Dzięki Planowi nasz; 
dochód społeczny powiększył się w 
tym roku o 3 Sproc.

Planowa gospodarka wymaga od 
nas przede wszystkim rozbudowy 
przemysłu, następnie wymaga od nas 
oszczędności, które osiągnięmy usu­
wając przerosty administracyjne, 
oszczędzając paliwo, energię elektry- 
czną, walcząc zdecydowanie ze zło­
dziejami i utracjuszami mienia pu­
blicznego.

Planowa gospodarka wymaga spo­
koju i bezpieczeństwa w kraju. Mu- 
siimy wytężyć wszystkie swe siły, ca­
łą energię, tępić z całą surowością 
prawa zbro.dnie i morderstwa. Oby 
mord dokonany na ś. p. gen. Świer­
czewskim był ostatnim w Polsce. O- 
by amnestionowani b. członkowie band 
podziemnych wkroczyli na 
szlachetną— drogę pracy dia 
całej Ojczyzny i wszystkich 
ków.

Na drodze rozumnej polityki, na 
drodze pracy i odbudowy, 
rancje pokoju na świecie i 
naszej niepodległości.

Na mównicę wstępuje
poiseł Nowicki, delegat CKW PPS. 
Mówca przeprowadził wnikliwe po­
równanie pomiędzy latami jakie na­
stąpiły po roku 1918 a latami, jakie 
przeżywamy obecnie po r. 1945. Na 
początku tych jednych i drugich lat 
sytuacja była w Polsce analog czna. 
Manifest PKWN był niczym innym 
jak powtórzeniem manifestu lubel­
skiego rządu Ignacego Daszyńskiego. 
Ale rząd Daszyńskiego miał za mało 
siły i nie umiał zdobyć sobie podpo­
ry. aby utrzymać i zrealizować swo­
je zamiary, które pozostały na pa­
pierze, podczas gdy PKWN oparł 
swoją politykę na faktach dokona­
nych, umiał zaczerpnąć siły z właś­
ciwego źródła — narodu polskiego we 
właściwy sposób, stosując politykę 
czynów a nie papierowych zamierzeń. 
Podczas gdy reforma rolna za rzą­
dów. Daszyńskiego pozostała tylko i 
jodynie jednym'z punktów manifestu, 
za rządów PKWN stała się faktem i 
tym faktem PKWN zadecydował o 
zwycięstwie demokracji w Polsce bo 

, przekonał, że polityka demokratycz­
na jest polityką nastawioną na dobro 
ogólne, zdecydowaną i nie kunkta- 
torską.

leżą gwa- 
gwarancje

nastęr(r:e

wodów radiowych.
W godzinach rannych dnia 1 Maja 

ry ukazywały w pełni potęgę mani­
festującego świata pracy.

Imieniem Komitetu zagaił uroczy­
stość prezes MRN ob. Zajda, — Na 
gwałtownych zakrętach przemian 
społecznych i politycznych — mówił 

nie była bowiem ona zgodna i jedno­
lita. Ciężar rządów przesunął s:ę do 
innych grup społecznych, niezdolnych 
dać milionom ludzi chleb. a krajo­
wi zagwarantować bezpieczeństwo.

Rezultatem tych rządów był wrze­
sień 1939 r.> — ponura okupacja kra­
ju, morze przelanej krwi. Dzięki wy 

na zawsze 
z Macierzą, 
oświatę — 
z pomiędzy

— jedność klasy robotniczej, zorga­
nizowanej w dwóch bratnich partiach 
robotniczych była podwaliną walki o 
wyzwolenie. Klasa robotnicza, naj­
ofiarniejsza w dzielę odbudowy znisz­
czonego kraju i utrwalaniu Demo, 
kracji Ludowej i światowego pokoju, 
będzie nadal działać konstruktywnie 
w realizacji postulatów polskiej ra­
cji stanu oraz zabezpieczenia dobro­
bytu i szczęścia ludności.

Defilada
' Po przemówieniach odbyła się defi­

lada manifestujących. Pochód rozpo. 
czynały sztandary PPR i PPS, sztandar 
państwowy i Pow. Rady Zw. Zawodo­
wych dalej S. L. i S D. Dalej po pocz­
tach sztandarowyoh, szły Komitety 
Miejskie PPR i PPS, Rada Zw. Zawo-

• dowych, za nimi Zarządy S. L. i S. D. 
Z kolei postępowały poczty sztan­

darowe organizacji społecznych, dziel­
nice śródmiejskie PPR i PPS oraz 
Bund, za nimi: kolejarze i członkowie 
Zw. Dróg Kołowych, górnicy, meta- 
łowcy, włókniarze, robotnicy chemicz­
ni. budowlani, samorządowcy, spół­
dzielcy, spożywcy pracownicy leśni, 
drukarze, pąństwowcy, i członkowie in­
nych związków. Zwartym szykiem 
w barwnych strojach maszerowali 
członkowie organizacji młodzieżowych 
OMTUR, ZWM, ZMD, „Wici“ i ZHP. 
Za nimi szła młodzież szkolna i na 
zakończenie Ormowcy.

Pochód zamykały c:ężarowe wozy 
z tablicami i eksponatami, ilustrujący­
mi osiągnięcia danych zakładów pra-' 
cy Jechały 3 auta huty „Częstocho- 
wa", samochody PCH, Wodociągów i 
Kanalizacji z pomysłowo urządzonym 
wodotryskiem, Elektrowni Miejskiej, 

dobro ogółu, dąży do zmiany stylu Miejskiej Zawodowej Straży Pożarnej,

siłkowj wszystkich (narodów wróg 
został pokonany. Ofensywa z nad 
Wołgi poprzez wszystkie miasta Pol­
ski na Berlin zadała Niemcom ostate 
czny cios. Przyszło zwycięstwo, ale 
okupione ono zostało 6 milionami o- 
fiar, zburzeniem Warszawy i dziesiąt­
ków miast i wsi polskich, zniszcze­
niem pól. lasów i fabryk.

Do głosu w Polsce doszła Demo­
kracja. Rząd Ludowy, Rząd Robot­
niczy. Rząd ten w krótkim czasie do 
konał zasadniczych reform i stworzył 
podstawy do nowych form gospoda­
rowania, podporządkowując sobie ca­
łość produkcji. Rząd mając na uwa­
dze nie interes przedsiębiorcy, ale

życia, do zapewnienia robotnikom 
odpowiednich warunków mieszkanio. 
wych, do zagwarantowania dzieciom 
dostępu do szkół, do umożliwienia 
wszystkim korzystania z należnego 
im Wypoczynku. Chćemy przebudo­
wać Polskę w

Równolegle 
nej- dokonała 
geograficzna, 
wschodu na 
czym aktualne stało się zagadnienie 
ponównegó opanowania naszych pra­
starych piastowskich ziecn.

W czasie naszego upadku zaborcy 
nie dbali o lud polski. Niewiele u- 
czynibno w tym względzie podczas 
pierwszej (niepodległości. Dlatego 
dzisiaj stoją przed nami tak wielkie 
i ciężkie zadania do spełnienia. Ro­
botnik i chłop nie może bytować tak 
samo jak przed wojną. Budujemy 
plany,, aby wyjść z koła nędzy. Zrea-

WszystRie siły dla utrwalenia 
jedności Klasy robotniczej 

— mówi poseł .Cieślik

myśl naszych ideałów, 
do rewolucji społecz- 
się wielka rewolucja 
Przesunęliśmy się ze 
zachód, w związku z

Z kolei zabrał głos przedsta­
wiciel Centr. Kom. P, P. R, poseł 
Cieślik. Mówca powitawszy zebra­
nych oddał cześć bojownikom proleta­
riatu. Klasa robotnicza — mówił — 
od 58 lat obchodzi święto 1 Maja. 
Czerwonego sztandaru nie zmógł ca­
rat, nie usunęła go granatowa poli­
cja, Przetrwał zwycięsko bezrobocie, 
lokauty, Berezę i więzienia. Proleta­
riat nie ugiął się i walczył o realiza­
cję hasła jedności robotniczej, 8 go­
dzinny dzień pracy, o wyzwolenie lu­
du spod jarzma wyzysku. Po r. 1918 
w wyniku działania reakcji irfędzy- 
n*  rodowej klasa robotinicza została 
rozbita na szereg grup. Ciężar owe­
go rozłamu dźwigamy joszcze dzisiaj.

Koszmarne lata hitlerowskiej oku­
pacji dały nam niezapomniane doś­
wiadczenia, Nauka jest jasna: musi- 
my dołożyć wszystkich sił do utrwa­
lenia jedności klasy robotniczej, świa 
ta pracy.

O ileż łatwiej ponosić klasie robot­
niczej wszelkie ciężary, gdy ma świa­
domość, że stoi za nią cały naród 
polski. Obok czerwonych sztandarów 
są sztandary zielone. Jest to widomy 
znak, że klasa robotnicza i chłopska 
zrozumiały swoje posłannictwo, zada­
nia dnia: utrwalenie niepodległości i 

. poprawę bytu szerokich warstw..
W roku 1945 Polska Parta Robotni­

cza na pamiętnym Zjeździć w Warsza­
wie wysunęła koncepcję 3-letniego 
planu odbudowy kraju. W realizacji gi­
gantycznego planu odbudowy górnict­
wo przekroczyło o 120 proc, przedwo­
jenne normy wydobycia, rozwija się 
hutnictwo, kolejnictwo, krzewi się oś­
wiata. Osiągamy to dzięki rękom i 
mózgom ludzi pracy, dzięki jedności 
działania dwu robotniczych partii, po­
parciu S. D. i S. L. Dobrobyt mas leży 
w ich rękach. My postępujemy drogą 

lizowanie ich może być osiągnięte je*  
dynie w warunkach pokojowych. Na*  
ród polski, wie co to jest wojna i za 
wszelką cenę pragnie pokoju.

Musimy zagospodarować nasz kraj 
i utrwalić nasze granice na Odrze i 
Nysie. Dlatego jak najbardziej sta­
nowczo przeciwstawiamy się próbom 
zakwestionowania nam naszych gra­
nic zachodnich. Na Zachodzie pra­
cuje 5 milionów Polaków, Te ziemie 
są nasze i nie oddamy ich nikomu

Cenimy prawdziwych przyjaciół, 
którzy rozumieją nas i popierają. 
Pragniemy ze wszystkimi krajami żyć 
w zgodzie i za przyjaźń płacimy przy 
jaźnią.

Jeżeli lud w r. 1918 stracił władzę, 
stało się to w wyniku rozbicia, roz­
łamu Demokracji. Dlatego jak źre­
nicy oka musimy strzec jedności 
stronnictw robotniczych i dążyć do 
szczerej współpracy.

słuszną. drogą walki z paskarstwem 5 
nadużyciami przy jednoczesnej reali­
zacji haseł odbudowy kraju. Siły świa­
ta pracy zostały zorganizowane w 
w Związki Zawodowe, które liczą 2 i 
pół miliona członków. Robotnik, chłop 
i inteligent, świadomi są swych celów. 
Z nich najważniejsze: odbudowa i po­
prawa bytu rzesz pracujących. Przy­
wódcy partii robotniczych zawarli so­
jusz PPR i PPS, który najpewniej gwa 
rantuje urzeczywistnienie naszych ce­
lów. Dążymy do zagospodarowania 
Ziem Zachodnich i zabezpieczenia na­
szych granic na Odrze i Nysie Ziemie 
te były polskie i pozostaną polskimi. 
Nie przestraszą nas wystąpienia Chur­
chillów. Bevinów i Marshallów. PPR w 
mrokach niewoli podjęła walkę o nie­
podległość kraju Razem z Armią Czer 
woną szli synowie ludu polskiego na 
Berlin. Dziś po 19 stycznia wokół Rzą­
du staje cały naród, skupiają się ci 
wszyscy, którzy chcą pracować dla 
dobra naszej Ojczyzny.

Dzień dzisiaj obchodzonego święta 
upływa pod hasłami odbudowy, zabez­
pieczenia bytu mas pracujących, zjed­
noczenia sił świata pracy.

Niech źyje blok Stronnictw Demo­
kratycznych!

Niech żyje sojusz świata pracy!
Wniesione przez mówcę okrzyki 

podchwyciły zebrane tłumy manifestu­
jących.

Z kolei imieniem S. D. przemawiał 
ob. Palczewski. a imianiem S. L. ob. 
Kołodziejski. Oba przemówienia ce­
chowało zrozumienie nakazów chwili 
i szczera chęć współpracy z partiami 
robotniczymi nad odbudową kra­
ju, Deklaracje ideowe złożyli: imie­
niem organizacji młodzieżowych ob. 
Góralski, a imieniem „Wici“ ob. No­
wak.

Straży Pożarnej fabryki „Stradom“, 
Zakładów Ceramicznych oraz Państw. 
Przeds ębiorstwa Transportowego.

Pochód trwał blisko 2 godz. Przema­
szerowało szóstkami ok. 40.000 ludzi.

Zwracał uwagę udział licznych or­
kiestr. Na Placu grała Ork’estra Woj­
skowa i orkiestra z huty Raków,

Porównując obecną manifestację 
Pierwszomajową z uroczystościami, 
które odbywały się poprzednich lat, 
stwierdzić trzeba, że tak licznie, tak 
potężnie, z takim zrozumieniem do­
niosłości chw li Częstochowa nigdy 
jeszcze nie manifestowała.

Defilada Pierwszomajowa świadczy 
o sile prężności, o potędze klasy robot 
niczej. świata pracy,

KOMUNIKAT
W. związku z poświęceniem Sztan­

daru M. O. w Częstochowie Zarząd 
Związku Uczestników Wałki Zbrojnej 
o Niepodległość i Demokrację Oddział 
Powiatowy w Częstochowie, wzywa 
wszystkich członków pod rygorem or­
ganizacyjnym na zbiórkę w dniu 4 ma­
ja 1947 r. o godz, 8-ej rano. Miejsce 
zbiórki Ał. Wolności 10.

ste.ru


„GŁOS NARODU“ 4/5 maja 1947 roku. ö
Nr 105

Święto Sportu Rofeota’szego
, ,Książka i Iadfe‘e“ 

wieczór w Klubie Literackim 
w Dniu Oświaty

Dnia 4 bm. w niedzielę, w Dniu 
Święta Oświaty ,o godzinie 19-ej w sali 
odczytowej Biblioteki Miejskiej odbę­
dzie się zbiorowy wieczór literacki p. 
t.: „Książka i ludzie“.

Na treść jego złożą się referaty: prof. 
Bolesława Stali „Dwie bibliografie dru­
ków częstochowskich", ob. Stawarza 
„Spór o książkę“ i felieton Stefanii Pod- 
horskiej-Okolów „Dzień w Bibliotece".

Czysty dochód z wieczoru przezna­
czony jest na filię Biblioteki Miejskiej 
ńa Ost. Groszu. W przerwie między od­
czytami będą sprzedawane na ten sam 
cel książki członków Klubu Literackie­
go z autografami autorów.

Uroczyste poświęcenie Sztandaru 
MiKcp Obywatelskiej

W nadchadząca niedzielę, dnia 
4 maja ndhędzie się uroczyste pa. 
Święcenie sztandaru M. O,, ufun­
dowanego ze składek społeczeń­
stwa. Na czele Komitetu Hono­
rowego stoją: Komendant Głów­
ny M. O. gen. dyw. Witold, Woj- 
Kielecki mjr. Wiólicz-lwańczyk, 
Komendant Garnizonu W. P. — 
płk. Waryszak, Komendant Woj. 
M. O. mjr. Oiszański. Rodzicami 
chrzestnymi będą: pos. Kaźmier- 
czak — ob. Nowicka, Prez. dr 
Wotoński — ob. Zajdowa, Sta­
rosta Pow. mgr Lipski — ob. Wa­
łecka, wiceprez. Kapalski — ob. 
Federakcwa, dyr. Szymanowski 
— ob. Hoifmanowa, prezes Jan­
kowski — ob. Dąbrowska, ob. 
Karpowicz — ob. Bojerowa, ob. 
Majorek — ob, Różańska, Prze­
wodniczącym Komitetu Wyko­
nawczego jest inż, Nawrocki, 
wiceprzewodniczącym — dyr. Da- 
widowski.

Program uroczystości przewi­
duje:

godz. 9 rano —■ zbiórka W. P., 
M. O., Cechów ze sztandarami, 
organizacyj młodzieżowych ze 
sztandarami oraz zaproszonych 
gości na Placu Daszyńskiego;

Z działalności Biblioteki Miejskjej
im. Dr W. Biegańskiego

O Bilblioteee Miejskiej i jej hi­
storii pisaliśmy obszernie pok 
temu z powodu Majowych Dni 
Oświaty i związanej z nimi Wy­
stawy Książki. Od tej chwili Bi­
blioteka wzbogaciła zmaeznie swo 
je zbiory i rozszerzyła zasięg od­
działywania. Dość powiedzieć, że 
liczba abonentów w wypożyczalni 
przekroczyła cyfrę półtora tysią­
ca, a z czytelni naukowej w sezo­
nie zimowym korzystało do 60-ciu 
osób dziennie, głównie spośród 
młodzieży, szkolnej,

W pierwszym kwartale 1947 r. 
zakupiono 350 tomów nowych 
książek, w tym sporo dziel dużej 
wartości; oprawiono 390 tomów 
świeżo zakupionych i dawniej­

Organizacyjne zebran’e Koła 
Bibliotekarzy i Archiwistów
Dnia 5 maja, w poniedziałek, o 

godiz. 19-ej w sali odczytowej Bi­
blioteki Miejskiej w Częstocho­
wie, Aleja N. M. Panny 22, od­
będzie się pierwsze organizacyj­
ne zebranie Kola Bibliotekarzy i 
Archiwistów Połskieh z Często­
chowy i okolic. Członkami Koła 
mogą być nie tylko pracownicy 
zawodowi, ale i wszystkie osoby, 
interesujące się zagadnieniami 
bibliotecznymi i archiwalmymi.
Odwołanie popisu tanecznego

«Jak dowiadujemy się,, zapowie­
dziany na dzień 4 maja b. r. po­
pis taneczny uczennic Gimna-

godz. 18 rano — nabożeństwo 
przed Kościołem Garnizonowym, 
poświęcenie i wręczenie sztanda­
ru, składanie gwoździ i wpisywa­
nie się do książki pamiątkowej, 
defilada.

Natora ciągnie
Milicja Obywatelska może po­

szczycić się nowym poważnym 
sukcesem, a mianowicię w dniu 
26 uh, m. dokonano kradzieży z 
włamaniem do sklepu dewocyj- 
nego Jandy Józefa, zamieszkałe­
go przy ul. 7 Kamienic 25, skąd 
skradziono większe ilości srebr­
nych łańcuszków oraz większe 
ilości innych towarów. Sekcja 
Kryminałno-Śledcza natychmiast 
przystąpiła do akcji, która już 
po upływie 4-ch godzin zostąłą 
uwieńczona pełnym sukcesem.

Na podstawie pozostawionych 
śladów powziąto przypuszczenie, 
że kradzieży mogli dokonać mie­
szkańcy okolicy podjasnogór- 
skiej i w tym kierunku prowa­
dzono dalsze poszukiwania. Oka­
zało się, że kradzieży dokonał 
niejaki Imielowski Jan, zamiesz­
kały we wsi Liszka Górna, który

szych. Dla czytelni pism abonuje 
się około 40 dzienników, tygodni­
ków i miesięczników.

Wszystkie dochody z wypoży­
czalni książek, lektorium nauko­
wego i czytelni pism obraca się 
na zakup nowych książek i ich 
oprąwę, Ale ceny książek i opra­
wy wciąż ■wzrastają. Biblioteka, 
żeby rozwijać się normalnie, nie 
może obejść sic be? subwemcyj 
państwowych i dotacyj in»S'tytu- 
cyj. W roku ubiegłym Biblioteka 
otrzymała 110.000 ził subwencji z 
Ministerstwa Oświaty i 100.000 zł 
dotacji z Banku Gospodarstwa 
Krajowego. W roku bieżącym nie 
otrzymała jeszcze nie. Zdobywa 
wszystko własnymi silami.

Bolączką wypożyczalni jest 
przetrzymywanie książek .pracz 
abonentów, którzy, czy to przez 
lekkomyślność, czy też przez złą 
wolę zaniedbują terminowy zwrot 
książek, nie zdając sobie sprawy 
z krzywdy, jaką w ten sposób wy 
rządzają innym czytelnikom. — 
Wysyłanie wezwań do opiesza­
łych abonentów zabiera dużo 
cennego czasu bibliotekarkom i 
pociąga za sobą dodatkowe ko­
szta.

A tak łątwo tego uniknąć! 
Trzeba tylko pamiętać, że to Bi­
blioteka Miejską, że należy do 
wszystkich mieszkańców Często­
chowy i że wszyscy jednako po­
winni się o nią troszczyć. S. P. O.

»juan i Liceum im. J. Słowackie­
go. w ustalonym terminie nie od­
będzie się.

Przedstawień'» cyrkowe
Pizy ul. Kilińskiego 18 rozbił 

swoje namioty popularny w całej 
Polsce Cyrk „Arena“, którym kie 
ruje dyr. Rudolf Nowotny. Na 
podkreślenie zasługuje występ 
dyr. Nowotnego z tresują szkoc­
kich kuców, następnie duet Madę 
ja, — akt akrobat, oraz Kas'mi­
ro, — światowej sławy atrakcje 
rowerowe na linie.

Dyżury lekarzy
W niedziele, dnia 4 maja, dyżu­

rują następujący lekarze: inter­
nistą — cte J. Banaszkiewicz, Al.
N. M. Paniny 20; chirurg — dr K. 
Szczurowski. Kazimierza 4; den­
tysta — dr Laskowska, 3 Ma­
ja 20; okulista — dr J. Paeewiez, 
I Aleja 11.

Dyżury aptek
W tygodniu od dn. 28 kwietnia do 

4 maja włącznie dyżurują następujące 
apteki: „Śląska“ ■— ul. Żymierskiego 
nr 4, „Staromiejska" — Stąry Rynek 
Nr 30, oraz K. Lembkego, Raków, ul. 
Towiańskiego 7, tylko od godz. 8—19.

wilka do lasu
już kilkakrotnie notowany by? w 
kronikach milicyjnych za wszel­
kiego rodzaju przewinienia, a 
ostatnio został zwolniony dla 
poratowania zdrowia z wiezie­
nia, gdzie odsiadywał karą 4-ch 
lat więzienia,

Imielowski wskazał swoich 
wspólników oraz miejsce, gdzie 
zostały zachowane skradzione 
przedmioty. Na podstawie tych 
informacji aresztowano Kosiń­
skiego Czesława, który także 
przyznał sie do winy. Skradziony 
towar odnaleziono i oddano w 
całości poszkodowanemu. Obu 
przestępców przekazano do dys­
pozycji prokuratora.

Imielowski na wolności czuł 
się nie w swym żywiole, praw­
dopodobnie obecnie mimo złego 
stanu zdrowia będzie musial dłuż 
szy czas posiedzieć w więzieniu.

W Glni u 1 maja sportowey-ro- 
botoicy obchodzili uroczyście swo 
je święto. Przed południem wzię­
li oni udział w ogólnym pocho­
dzie i defiladzie, po południu zaś 
w imprezach sportowych — bie­
gu ulicanym oraz meczu piłkar­
skim.

Bieg zgromadził na starcie o- 
gółem 22 zawodników — 16 w ka­
tegorii juniorów oraz 6 w kate­
gorii seniorów, przy e?ynr w tej 
ostatniej startował Widują, od­
nosząc zwycięstwo po równej na 
ogół walce z Lozańskim. Wśród 
młodzików pierwszym był uzdob 
niemy zawodnik CKS‘u —, Rubin. 
Wyniki techniczne biegu były 
następujące:

Juniorzy (dystans 2100 m): 1) 
Rubin (CKS) 6 min, 11,5 sek„ 2) 
Henno (Victoria) 6,41, 3) Stosz- 
c?yk (Częstochowianka) 6,42, 4) 
Starczewski (Skra) 6,46, 5) Łato 
6,47, 6) Oracz 6,48 — obaj z Vi­
cto rii.

Seniorzy (dystans 3200 m): 1) 
Widuto (CKS) 11 min. 18,2 sek., 
2) Leżański (Skra) 11,22, 3) Wol- 
biś (Victoria) 11,52, 4) Liczberski 
(Victoria) 12,11, 5) Dawczyk (Czę- 
stoehowiąnika 12,15, 6) Fotfolc 
(Victoria) 13 min. Sprinter Liez- 
berski szedł do połowy dystansu 
za Widiiłą.

Uczestnicy otrzymali cenne na-

KIELCE — CZĘSTOCHOWĄ
W ramach imprez piłkarskich w dniu 

PZPN-u odbędzie się dzisiaj w sobotę 3 
maja mecz pomiędzy reprezentacjami 
Kielc i Częstochowy.

Jak wiadomo, z Kielcami spotkaliśmy 
się po wojnie dwukrotnie w r. 1945 wy­
grywając 3:2 i 4:2. W międzyczasie Kiel-,' 
ce poczyniły znaczne postępy i są b. 
groźnym przeciwnikiem, który będzie 
chciał wziąć rewanż za poprzednie po­
rażki.

z tego też względu dzisiejsze spotkanie 
zapowiada się b, interesująco.

TEATR WIELKi 
„Zemsta za mar graniczny" 

Sobota Niedziela
Dziś, w sobotę, S b. m. o godz 19 15 

oraz jutro w niedzielę 4 b. m. o godz. 
15.30 i 19.15 „Zemsta za mur graniczny" 
komedia w 4 aktach wierszem pióra A|. 
hr. Fredry. Reżyseria W- Mbora. U- 
aział biorą: Turska, Plucińska, Łodyń- 
ski. Łowicki, Płoński, Sarnowski i Szym, 
kowski na czele premierowej obsady? 
Oprawa sceniczna Wł Wagnera

W. próbach „Dwa Teatry“ najnowsza 
media w 3 aktach A. Abrahamowioza i 
śkiego w inscenizacji i reżyserii Ed­
munda Wiercińskiego.

TEATR KAMERALNY 
Sobota N Wzięła

„Zbyt liczna rodzina“
Dziś, vr soboto. 3 b. m. o godz. 19.15 

oraz jutro w niedzielę o godz. 15.30 i 19.15 
komedię w 4 aktach A. Birabeau p. t. 
„Zbyt liczna rodzina". tJdziai biorą Go­
łaszewska. Kalinowska, Krzyżanowska, 
Orszańska, Wodyńska, Zarembina, Do­
browolski, Paluszkiewicz i Rusek, Re­
żyseria A. Kwiatkowskiego. Oprawa sce­
niczna Wł- Wagnera.

W próbach ,.Mąź z grzeczności“ ka- 
media w 3 aktach A. Abramowicza i 
R. Ruszkowskiego w reżyserii i z udzia­
łem Tadeusza Krotkę-

„Szklano menażeria“ 
Gpścinne występy 

Zespołu Łódzkiego Teatru Kameralnego
We wtorek, 6 maja b. r. wystąpi u nas 

Teatr Kameralny Domu Żołnierza w 
Łodzi z premierą głośnej amerykańskiej 
współczesnej sztuki T. WJliamsa p t. 
„Szklana Menażeria". Doborową obsadę

stanowią: Irena Horecka, Zofia Mrozow­
ska (odtwórczyni roli Elektry w słyn­
nym przedstawieniu Sceny Poetyckiej w 
Łódź’), oraz Jerzy Duszyński (bohater 
filipn „Żakuzahe piosenki') i Jariusz 
Jaroń. Reżyseria Erwina Axora, Asy­
stent reżysera Maria Kaniewska P.W- 
S.T. Kompozycja przestrzeni Jana Ko­
sińskiego.
Program rozątośni polskich 

....... .. ............... ■ ................... -„u,-,

FBOGRAM OGÓLNOPOLSKI
Niedziela

6.57 Sygnał czasp 7 02 Muzyka. 8.00 
Dziennik poranny, 8 20 Program na dzień 
bież 8.25 Muzyka. 8.55 Pogadanka Pol­
skiej Rodziny Radiowej. fl.Oo- Nabożeń­
stwo z kościoła św- Krzyża w Warsza­
wie- 10 00 Audycja regionalna sł.-muz- 
10.45 — 11 57 Przerwa. 12.00 SyguaJ cza­
su. 12,05 Poranek symfoniczny. 13.30 
„Niemcy po wojnie". 13 45 Aud. dla świe­
tlic. wiejskich sł.-muz. 14.25 Recenzja. 
14.35’ Chwila Biura Studiów. 14.40 Teatr 
wyobraźni . Odwiedzamy Alfonsa Dau­
det". 15 2Q Koncert Polskiej Kapeli Lu­
dowej. 16.00 Aud- sl-muz. dla dzieci. 
13 20 Muzyka. 17.00 „Podwieczorek przy 
mikrofonie". 18 15 „10 minut poezji".
18.25 Aud. wojskowa. 18.55 g życia kul­
turalnego 19 05 „Uśmiech i piosenka." — 
„Skrzypce mistrza V’ioli“ skecz. Janiny 
Krauzowej. 19-30 Rezerwa ogólna. 19-40 
Aktualności dźwięk. 19 57 Sygnał czasu 
20 02 .Dla każdego coś miłego". 21.00 „Z 
szerokiego świata" — aud. literacką 2100 
Utwory Jana Sebastiana Bacha. 21.35 „U 
naszych przyjaciół" aud sł-muz. 22.05 
Wiadomości sportowe 22.15 Koncert Ork. 
Tan. P R 23 00 Ost. w”iad. dziennika. 
23.1.5 Program na dzień następny. 23.25 
Muzyka popularna. 23.55 Z ostatniej 
chwili i sygnał czasu. 24.00 Hymn.

grody od Włóktennh»ega Związ­
ku Zawodowego, Powiatowej Ra­
dy Zw. Zaw, Miejskiej Rady WF 
i PW, RobotRiczega Sportowego 
Komitetu Okręgowego itp.

W meczu piłkarskim reprezen­
tacją włókienniczych klubów 
sportowych pokonała reprezen­
tację robotniczych klubów spor­
towych 5:2 (1:0). Gra była cieka­
wa i stała na b. dobrym poziomie. 
Bramki uzyskali dla zwycięzców 
Wójcikowski 2 (1 z karnego), Ję­
drzejewski 2 i Garus z karnego, 
dla pokonanych obie Seifried, 
który wyróżniał się dyspozycją 
strzałową,

Drużyny wystąpiły w składach: 
Włókiennięy: Szymański, — Mu­
larczyk, Turski — żurek, Malic­
ki, Wołbiś — Lach, Garus, Wój­
cikowski, Jędrzejewski, RóżaisM 
(a więc team Victoria — Skra­
dam). RKS‘y; Borowiecki — Bą- 
kowski, Bubel — Serdak, Bucz­
kowski, Dzięciołowski — Bulski, 
Nogaj, Seifried, Sybis, Dudek (a 
więc team Skra — Raków, Pa­
piernią). — Sędziował doskonale 
ob. Sowała.

Miłe wrażenie imprezy zostało 
popsute przez jakiegoś niepoczy­
talnego kibica. Typ ten powinien 
być pociągnięty do odpowiedzial­
ności za zakłócenie spokoju pu­
blicznego.

Początek jego o godz. 17-cj, jako 
przędmecz rozegrane zostaną zawody 
pomiędzy juniorami Legionu i Victorit 
o godz. 15-ej.

ROZGRYWKI A-KLASY

Dziś, w nindzicie 4 b. m., odbę­
dą się dwa mecze: w Wieluniu 
Kolejowy — WKS i w Radomsku 
Czarni — CKS. Mocz Victoria — 
Stradom został odwołąny wobec 
udziału graczy Victorii w spot­
kaniu Włókienniey — RKS‘y 
ora« Kielce Częstochowa.

Wccfsy residí
Jedną z największych atrakcji War­

szawy w sezonie wiosennym był kon­
kurs piękności samochodów. Maszyny 
na konkursie były prowadzone przez 
panie, których kostiumów kolor był 
dobrany do koloru maszyny. Buck, 
który prowadziła Helą Chodakiewicz, 
otrzymał drugą nagrodę i wh.śąift w 
momencie wręczania jej ¡eden z sę­
dziów rzucił uwagę, że piękne nogi i 
ładna buzia Heli utorowały drogę do 
zdobycia drugiej nagrody dla Bu ck*a,  
w przeciwnym razie wóz na pewno nie 
byłby wzięty pod uwagę. Na to drugi 
sędzia pan M„ znany przemysłowiec 
Warszawski powiedział, że przedstawi­
cielki podkasanej muzy nie powinny 
brać udziału w konkursię. T? uwagą 
słyszał Łasiewicz i odpowiedział na 
nią mocnym policzkiem, wymierzonym 
P»nu M., a za chwilę wręczył mu swo­
ją wizytówkę z oświadczeniem, że u- 

mu satysfakcji. Pan M. przyjął 

i.

wizytówkę,
Warunki zostały ustalone. W mgle 

wiosennego poranka stanęli naprze­
ciwko siobie w odległości 20. kroków 
przeciwnicy. Pierwszeństwo strzału 
przysługiwało panu M. Echo strzału 
przeleciało przez nieduży lasek i odbi­
ło się w oddali, kula przebiła lewe ra­
mię Jurka nie naruszając kości. Tera? 
podniósł swój rewolwer do strzału Ju­
rek mówiąc głośno: „żarówkę prawego 
reflektora schowa sobie pan M- na pa. 
miątkę“.

Znów huknął strzał i rozległ się 
brzęk stłuczonego szkła samochodu w 
latarni samochodu pana M. Jurek był 
dobrym strzelcem i kulę, którą by za­
decydowała o życiu pana M. skierował 
umyślnie w żarówkę. Krótki ukłon, 
Jurek bez opatrunku s'ada do Buick‘a 
i |m. prowadzi maszynę zręcznie 
zmieniają? bieg' prawą nogą, świad­
kowie proszą, aby jak najprędzej je- 

ęhął do lekarza. Jurek jest uparty, je- 
dzie do swego znajomego doktora w 
Warszawie, który zakłada mu opatru­
nek.

Warszawa grzmi nową sensacją, z 
języków ludzi nie schodzi nazw sko 
Łaisiewicza. Przyjaciółki Heli otwarcie 
zazdroszczą jej rycerskiego opiekuna. 
Mężczyźni podziwiają odwagę i szla­
chetność, z jaką zachował się przy po­
jedynku Gdyby kto inny z pracowni­
ków Liiipopraun narobił tyle wrzawy 
na pewno zostałby zwolniony, lecz Ła- 
siewiczowi uszło to lekką naganą, bo 
dyrekcja dobrze wie, że jest pn nie­
zastąpiony, nie tylko jako kierowca, 
lecz jako sprzedawcą, który potrafi 
sprzedąć tam> gdz:e reszta war­
szawskich sprzedawców zrezygnowała 
dawno i nawet nie ęhęiąłą odwiedzać 
upartych klientów.

Tak było z bankorem’Konbergiem 
którego Łasiewicz przekonał o bez­
pieczeństwie jazdy w Buick‘u. każąc 
go postawić na budzie do góry kołami. 
Dużo eksperymentów rob ono ą Buic- 
kiem W Ameryce, aie do góry kołami 
jeszcze go ińio demonstrowano.

Jednemu z panów nowobogackich 
sprzedał starego Rolls-Roysa, którego 
firma wzięła w płatności od księcia R. 
i gdy ów nowobogacki zwrócił uwagę 
na klekotanie w motorze, Łasiewicz 
bez namysłu odpow edział: ,.a pan 
chce kupić motor, który pracuje ci­
cho? To pozwolę sobie panu zwrócić 
uwagę, że mój dziadek dwa dni przed 
śmiercią też zaczął ciphp mówię. Ksią­
żę R. jeździł na tym luksusie angiel­
skiej produkcji i był zadowolony“ 
Rolls-Roys został kupiony w tym sa­
mym dniu przez pana nowobogackie­
go. Łasiewicz znał Warszawę, umiał 
przekonać klientów, był królem sprze­
dawców i agentów samochodowych, 
toteż firma liczyła się z nim, pragnęła 
zatrzymać go u siebie i dlatego daro­
wała mu jego wybryki. Gorzej było z 
Helą, która n*e  mogła darować Jurko­
wi je<go zachowanią się w ostatnich 
czasach. W dz:eń był zajęty, a co ro­
bił wieczorami? Zamiast przyjeżdżać 
jak zwykle P° Helę samochodem do 
teatru, co wieczór wyjeżdżał samocho­
dem ? garażu i wracał d°p’erp rano. 
Aby rezwiązaó tą niepokojącą zagaj- 

kę, Hela zwróciła się do prywatnego 
biura detektywów polecając Jerzego 
ich opiece.

Opadły już płatki z kwiatów drzew 
owocowych. Barwny dywan zielonych 
odcieni pól zmienił s'ę w falujące ła­
ny dojrzałych zbóż. Wszystko rosło i 
dojrzewało, a na łonie tej bujnej przy­
rody coraz piękniejszą i głębszą sta­
wała się miłość między Janką a Jąr- 
kiepi N.ie, zauważyli, jak biegł czas, 
jak pożółkłe zboża ścięte sierpem i 
kosą stanęły w kopkach. Wtedy to 
sprytny detektyw zrobił z ukrycia kil­
ka zdjęć, kiedy Janka z Jurkiem po­
magali ładować na drabiniasty wóz 
złoty plon mozolnej pracy krewnego 
Janki. Zâ k łka dni detektyw zgłosił 
s’ę w garderobie Heli Chodakiewicz 
udzielając jej dokładnych informacji 
i załączając zdjęcia z podobizną ry- 
walk’. Hela uregulowała rachunek, po. 
dany jej przez detektywa. Na drugi 
dzień Jurek, przyp lnowany przez He­
lę nié pojechał jak zwykle wieczorem 
w kierunku Radomia- lecz został przy 
alej:

S, «'I
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Nr 1658/47.
OBWIESZCZENIE

Prezydenta Miasta z dnia 30 kwietnia 1947 r. 
w sprawie wypłaty zasiłków dla rodzin wojskowych.

Podaję do wiadomości zainteresowanych, że Oddział Wojskowy 
Zarządu Miejskiego (ul. Dąbrowskiego 7, pokój Nr 6) za marzec 
zasiłki będzie wypłacał, poczynając od dnia 5 maja b. r. rodzinom 
osób pełniących czynną służbę wojskową.

Wypłata odbywać się będzie w następującym porządku, 
dnia 5)5 1947 r. dla osób o nazwiskach na lit. A, B, C,

,» 6.5 ,, „
,, 7.5 ,, „
„ 8.5 „
.. 105 „
„ 12.5 „
„ 13.5 ,, k, „ -s
„ 14.5 „ ,. „
,, 16 5 „ „ „ opóźnionych.

Po odbiór zasiłku należy zgłaszać słę z orzeczeniem oraz dowo­
dem osobistym.

Zasiłki niepodjęte do dnia. 17 maja 1947 roku zostaną zwrócone 
Skarbowi Państwa.

Prezydent Miasta: (—) Dr. T. J. Wolańskl

U

lit. A, B, C,
,. D; Ei Fi Gs H. I. J 
.. K.
,. Li 
„ O -, 
.. R;
„ T;
,. Z.

Ł: M; N. 
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S. 
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inżynier
Kapitan W. P. b kierownik odd. przędzainianego fab. „Stradom*  
Po długich i ciężkich cierpieniach opatrzony św. Sakramentami, 

zasnął w Panu dnia 1 maja 1947 roku przeżywszy lat 38.
Eksportacja zwłok z domu żałoby przy ul. Al. Wolności 62 do kościoła 

św. Rodziny, nastąpi w sobotę dnia 3 maja o godz. 16, pogrzeb na cmentarz 
na Kulach odbędzie się w niedzielę w dniu 4 maja o godz. 16.30.

Na smutne te obrzędy zapraszają krewnych przyjaciół, kolegów i znajo­
mych pogrążeni w głębokim bólu i smutku.

Matka, żona, synowie, siostry, siostrzeniec i rodzina.

2 ładne pokoje 
z kuchnią z wygodami 
poszuka ią 
za zwrotem wszelkich 
kosztów. Wiadomość: 
DOM HANDLOWY 
Kopernika ¡21.

A 402

Polecamy ŚLEDZIE I RYBY 
WĘDZONE

T. Strucki i Spółka
Częstochowa, Stary Rynek 14
2936

OBWIESZCZENIE
Prezydenta Miasta Częstochowy z dnia 30 kwietnia 1947 roku, 

o rejestracji rowerów na okres rejestracyjny 1147 r.
Na podstawie art. 29 dekretu P.K.W.N. z dnia 23.11.1944 . 

o organizacji i zakresie działań’« samorządu terytorialnego (Dz 
U.R.P. Nr 14, póz. 74) oraz w myśl § 1 rozporządzenia Ministrów 
Komunikacji i Spraw Wewnętrznych z dnia 15 lipea 1937 r. o ru­
chu rowerów na drogach publicznych (Dz. U. B.P. Nr 58. pop. 458)) 

. zarządzam co następuje:

r-

« 1.
Wszyscy posiadacze rowerów winni zgłosić się do rejeetraeji 

w terminie w niniejszym obwieszczeniu podanym.
§ 2.

Obowiązkowi rejestracji podlegają posiadacze:
a) rowerów
b) wózków poruszanych siłą nóg (wózlki rowerowe)
c) rowerów z silnikiem pomocniczym o pojemności skokowej 

do 125 cm sześć.
d) motocykli z silnikiem o pojemności skokowej do 125 cm eześc.

§ 3.
Rejestracja, rowerów przeprowadzona zostanie przez Zarząd 

Miejski — Wydział Finansowy w czasie od dnia 16 maja do dnia 
30 czerwca 1947 r. włącznie na podstawie zgłoszeń na picepiso 
wych drukach.

Podziękowanie
Wszystkim tym, którzy wzięli udział w oddaniu ostatniej 

posługi zwłokom ukochanego męża i ojca
' Ś. f p.

Udania Topolskiego
tym, którzy nieśli słowa pociechy i pomoc w tak ciężkiej 
dla nas chwili, ,a w szczególni ści: ks. Wiśniowskiemu, Dy 
rekćji fabryki .Stradom“, pp. Kellerom, pp. Teelawom, Ra­
dzie Zakładowej, orkiestrze, panom niosącym sztandar, pp. 
profesorom, oraz uczennicom szkoły „Nauka i Praca", ro­
dzinie, kolegom i przyjaciołom Zmarłego tą drogą składają 
staropolskie „Bóg zapłać“ pozostałe w głębokim smutku

łena i córka.

Potrzebni pracownicy do szyb­
kiego robienia taśmowców. Często­
chowa, Plae Daszyńskiego 2.

2923

SPRZEOAZ I
Sklep spożywczy do sprzedania 
Biedrzyńska 38. u gospodarza.

A 400

Do sprzedania sklep z mieszka 
niero. Wiadomość: 1-go Maja 17. 
wedliniarnia. A 409

Do sprzedania sypialnia dębowa. 
Wiad. Bynetk Wieluński 43, Jan 
Skrzyński. A 363

§4.
Opłaty rejestracyjne, za wykup tabliczki rowerowej oraz »• 

świadczenia, ustalone w następującej wysokości!
a<) od rejestracji rowerów i wózków poruszanych silą nóg zł 

150.—
h) od rejestracji rowerów z silnikiem pomocniczym o pojem­

ności skokowej do 125 cm sześo. i motocykli ■ silnikiem' 
o takiejże pojemności zł 350.

§ 5.
Od opłat przewidzianych w § 4 zwolnieni są:
a) oficerowie i żołnierze służby specjalnej Wojska Polskiego
b) funkcjonariusze służby drogowej na drogach publicznych
c) funkcjonariusze Milicji Obywatelskiej i Bezpieczeństwa Pu­

blicznego),
d) funkcjonariusze państwowi i samorządowi, jeśli ich władza 

przełożona stwierdzi, że rowerów używają do celów służbo­
wych.

2934 Nasiona świeże, gwarantowane, 
w różnych gatunkach poleca Skład 
Nasion. Częstochowa. Aleja Nr 9. 
Bronisław Olejniczak. Dla od 
sprzedawców rabat. 2501

w Częstochowie
Z okazji święta swego Patrona św. Floriana oraz wręczenia 
Cechowi odnowionego sztandaru, niniejszym zaprasza wszy­
stkich członków i sympatyków, na- uroczyste nabożeństwo, 
które zostanie odprawione w kościele katedralnym św. Ro­
dziny w dmiiu 4 maja b ,r. o godz. 10 rano.

Do sprzedania stolik okrągły ni­
klowany, 4 foteliki. Wiadomość 
Plae Daszyńskiego 5, Sieniawek? 
sklep. v 2935

Winorośl samopnąoa (ampélopsis 
veitchi) do upiększania ścian do­
mów, murów, ogrodzeń, halko 
nów i altan, poleca Kucharski 
Focha 80, telefon 23-11. A 424

§ 6.
Winni niezastosowania się do niniejszego obwieszczenia 1 Uży­

wania rowerów na drogach publicznych bez zarejestrowania po 
ciągnięci zostaną. do odpowiedzialności karnej w myśl ustawy z 
dnia 7 października 1921 r. o przepisach porządkowych na drogach 
publicznych (Dz. U. B.P. Nr 89, poz, 656) w brzmieniu ustalonym 
rozporządzeniem Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 14 lutego 1928 
r. (Dz. U. B P. Nr 18, poz. 151).

Prezydent Miasta! (—) Dr> 7. J. Weladskl.
Częstochowa, dnia 30 kwietnia 1947 roku.

2919

A 410
ZARZĄD*

Nr O. 1605/1/47.
OGŁOSZENIE

Lód sztuczny w taflach po ca 12 kg sprzedaj« hurtowo 1 deta­
licznie Rzeźnia Miejska w Częstochowie, ul. Rzeinicka Nr 2, tal. 
Nr 24-68 i 24-69.

Częstochowa, dnia 26 kwietnia 1947 jr.
Dyrektor Rzeźni Miejskiej

(—) L. Szpruch
2850

Wiceprezydent Miasta 
(-) O. Kapalski

PRZETARG NIEOGRANICZONY
Centralny Zarząd Przemysłu Włókienniczego 

Biuro Budowy Zakładów Włókienniczych 
ogłasza przetarg nieograniczony na dokończenie budowy 4-oh blo­
ków mieszkalnych w Częstochowie, o kubaturze ogólnej ok. 12,800 
m sześć.

Szczegółowe warunki przetargu, druki ofertowe i informacje 
można otrzymać w biurze Państwowych Zakładów Przemysłu Weł­
nianego Nr 8 w Częstochowie, ul Narutowicza Nr 80.

Oferty należy składać lub nadsyłać do Państwowych Zakła­
dów Przemysłu Wełnianego Nr 8 w Częstochowie, ul. Narutowi­
cza 80. do dnia 14 maja 1947 r. do godz. 12-ej.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 14 maja r. b. o godz. 12-ej 
2915

Duży wybór ubiorów gotowych

¡A. ita, wriiłBij, ndorj raw®
pole. A. STEFANIAK

CZĘSTOCHOWA, ARMII LUDOWEJ 4. A 315

Piece kaflowe, pr.e.h.l<n.,
wykradanie ścian glazurą —

Własny skład materiałów
kafli białych i kolorowych szamotowych 
berlińskich, płytek glazurowanych, okuć 

FIRMOWYCH — URZĄDZEŃ PIECOWYCH.
WYKONANIE ZAMÓWIEŃ SZYBKIE I SOLIDNE 

w Zakładzie Zduńskim 
CZĘSTOCHOWA,, Aleja N.M, Panny Nr 29, tel, 1771.

o

■0

Kto używa ten wam powie: 

krem „IMREA 
Radykalnie usuwa piegi i 

Poleoa: Krem

2887

Sprzedam samochód marki „Ford“ 
4 cylindry 6 osobowy w bardzo 
dobrym stanie. Warszawska 21. u 
dozorcy. A 482

daje piękno i zdrowie! 
udelifcataia cerę „IMREA“ 
na olejkach balsamicznych.

Skład Apteczny ST. 2YFKA, Aleja Wolności 13, tel. 12-49.

Ostrzegam w-”i.
Nr 35732 oraz floweru Ńr 25009, które są własnością 
p. Andre Stalens, Consulat de France, Katowice. Obecny 
posiadasz wyżej wymienionej broni proszony jest o sko­

munikowanie się z właścicielem.

[
Skradziono kartę rejestracji wyd. 
przez RKU. w Częstochowie, do­
wód osobisty, kartę rowerową na 
nazwisko Sapaia Bolesław, zam. 
we wsi Mykanów. A 431

ZGUBY I WOLNE POSADY

Potrzebni od zaraz na maszyny 
trykotarskie pracownicy. Wiad 
Kawia 28, I piętro. A, 418

Budka do sprzedania. Baków, Li­
manowskiego 45. A 430

Wózek limuzynikę sprzedam. 1 Ma­
ja 17. A 433

Okazyjnie do sprzedania sypial­
nia jasna. Wiadomość: ul. Niska 
19 (Ostatni Grosz) tel. 11-83.

2945

Sprzedam samochód ciężarowy
„Ford“ 3-tonowy. Aleja 16, m 27

A 421

Sprzedam tokarnie do drzewa wa­
łek na suporcie. Stary Rynek 18,
stojarnia*. 2921

Budka do odstąpienia. 1-go Maja
24, Częstochowa. 2933

Zgubiono kartę rejestracji woj­
skowej wyd. przez RKU. Często; 
ehowa, na nazwisko Dankowski 
Wacław. 2922
Zgubiono legitymację Ubezp. Spo­
łecznej na nazwisko Gawron Jó­
zef — Rudniki. A 427

Unieważniam skradziony dowód 
kolejowy Nr 11242 wydany Dy­
rekcja Lublin na nazwisko Wój­
cik Edward zamieszkały Kielce 
Hoża 62. K 16

Zgubiono kartę rejestracyjną wy­
daną przez RKU. Wieluń na na­
zwisko Cywiński Stefan.
Skradziono karte rejestracji woj­
skowej wyd. przez RKU. w Czę­
stochowie na nazwisko Przybylski 
Piotr-Pawet. 2939
Zgubiono dowód osobisty wydany 
przez gminę Brańsk na nazwisko 
Sołtys Jan. 2928
Zgubiono kennkartę wyd. przez 
gm. Zloty Potok, książeczko woj­
skową wyd. przez RKU. Często­
chowa na*  nazwisko Górecki Ka­
zimierz. ' A 428

Uwaga Auta^oblOści!
PRACOWNIA TAPICERSKA
Franciszek Wosik, I Aleja Nr 7.

Wykonuje obicia aut wewnątrz i zewnątrz, oraz posiada na składzie i przyjmuje obstalunki 
na: tapczany, fotele, kanapy, otomany, materace, kozetki i wszystkie meble miękkie 

Nadeszły świeże wzory materiałów. . .
Nowoczesne fasony! Ceny umiarkowane!

2916 ........................................................ ....................... ....

Uwaga i t

ł Potrzebna fryzjerka zaraz. Naru­
towicza 263 Filipczyk. 2941

Pomoc domowa z gotowaniem po­
trzebna. Kościuszki 18/20, II pię­
tro. 2926

Potrzebna urzędniczka. Zgłaszać 
sie Rynek Narutowicza 10, War­
sztat Mechaniczny. A 405

Potrzebny ślusarz, kowal i tokarz 
do Warsztatu Mechanicznego. 
Zgłaszać się Rynek Narutowicza 
10. A 406

Do sprzedania łóżeczko dzieeieee 
metalowe i wózek sportowy. Wia­
domość: Kilińskiego 92, m. 1.

A 419

Uprząż wyjazdowa do spi•zedanifi
ul. Mirowska 67. A 426

Motocykl ,Triumnh" 200 sprze-
dam. Wiad, Łokietka 31, Żuków.

A 386

Domu część niepodzielną sprze­
dam. Katedralna 20, gospodarz.

A 389

Redaguje Kolegium,

«Se».« %

Przyjmę dziewczyną do dziecka, 
najchętniej sierotę- Wiad. Ad­
ministracja „Głosu Narodu“.

A 407

Sprzedam lub wydzierżawić 2 i pól 
morgi gruntu przy ul. Bór Wia­
domość: India Toa TT Aleja 31

A 417

Potrzebna zdolna czeladniczka i 
uczennica do pracowni krawiec 
kiej damskiej. Aleja N M. Panny 
46 (róg Dąbrowskiego). 2912

Fortepian i inne rzeczy do sprze­
dania. Jasnogórska 22, sklep sno 
żywczy. 2930

Potrzebny dobry maszynista(tka) 
na maszyny płaskie i stopkarka. 
Wiadomość: Srebrna 9, m. 2.

2858

Do sprzedania domy części do­
mów, place, gospodarstwa roln» 
i inne poleca A. Jaworski. Armii 
Ludowej 4 m. 22 w Częstochowie 

2931

Chłopiec z rowerem potrzebny.
Laboratorium. Armii Ludowej 69. 

2925

Potrzebni szlifierze. Wiadomość:
Piotrkowska 29. A 434

Potrzebne panienki na maszynki 
pończosznicze od zaraz. Dobra 12, 
Jurkiewicz 2944

Potrzebna zdolna pakowaczka do 
cukierków. Oferty do PAP Aleja 
61 pod 2416. 2946

Radio ,. Union“ z okiem sprze 
dam. Armi’i Ludowej 53. Czarne" 
ki ' 293*. ’

Wapno stare lasowane z dostaw" 
lub bez oraz trzcimę- sprzednje Mo 
stówa 11, Kapalska. A 4’<

Magiel do sprzedania. Św. Rochu
20. A 423

Sprzedam setke „Sachs*  ‘na star­
ter ‘Wiadomość uli Chłopickiego 
139 A 422

Í KUPNO

Motocykl nowy, w b. dobrym sta 
nie 200 — 25o c kupię. Rower 
męski w dobrym stanie — sprze 
dam. Zgłoszenia — Apteka ślą­
ska, ul. Marsz. Żymierskiego 4.

A 412

Potrzebny 
czeladnik piekarski na wyjazd 
Zgłaszać się: Częstochowa, Ka 
tedralna 11, I piętro Zygmunl

Sokołowski. 291 f

Kursy 
pisania 
na 
maszynie

Aleja 18 m. 27. 
Zapisy codziennie, 
od godz.5—6po poi.

Opony całe, szmelcowe, dętki sa­
mochodowe kupuję. Warszawska 
15 „Bazar Sezonowy“. 2938

Młyńskie kamienie, maszyny oraz 
wszelkie artykuły młyńskie (ga­
za. siatka, pasy, gurty itp ł pe- 
leoa Eugeniusz Pałaezewski, War­
szawa. Biuro — Poznańska 38. tel. 
888-87 Sprzedaż Pankiewicza 4. 
sklep (przy Jerozolimskich).

TP 3669

Parnikl oszczędnościowe 80, 100, 
120, 140-litrowe poleca Pałaszew 
ski. Warszawa, Pankiewicza 4, 
sklep, tel. 888-87 TP 8610

ROŻNE

Zakładam kontroluję i prowadzę 
księgi podatkowe i uproszczone 
Zgłoszenia w Stowarzyszeniu Prze­
mysłowców Polskich Aleja 33.

2872

Fotografie nagrobkowe (porcela­
nowe) wykonywa „EŁ-CHA-FIM". 
Warszawa, Jerozolimskie 27. Pro­
wincjo informujemy listownie.

TP 2349

światowej sławy jasnowidz — 
psyehografolog zdumiewająco prze­
powiada. Nadeślij charakter pisma 
datę urodzenia 30— złotych na 
koszty przesyłki. Pytań nie sta­
wiać. Analizy — horoskopy meto­
dą grupową— płatne Tysiące po 
dziękowań. Adresować: B. Vapu- 
ro. Katowice, skrzynka pocztowa 
376. PAP 4283

Przyjmuję do mereżki. okretki 
aplikacji Aleja 52, m. 8.

Stemple kauczukowe wykonyws 
.EL-CT1A-FILM“. Warszawa, Je­
rozolimskie 27. Prowincję infor­
mujemy listownie. TP 2356

Parkleciarz cyklinuje stare po 
sadzki dębowe. Wolna 38 A 331

Gorseclarka wykonuje pasy, biu­
stonosze z własnych i powierzo­
nych materiałów. Ceny przystęp­
ne Aleja 52. m. 8.

Zamienię pokój z kuchnią w oko­
licy parku na 2 pokoje. hib po­
kój z wygodami w śródmieściu- 
Warunki do omówienia. Oferty do 
PAP pod nr 2400 . 2924

Tańców wyucza haletmistrz Ko­
stecki. Waszyngtona 6. Praktycz­
ne, niedziele — święta. Zapisy 
codziennie. A 429

Poszukuję wspólnika do urucho­
mienia młyna. Wiadomość: Teł. 
19-45 od godz. 9-ej do 18 ej.

* 2943

Warszawianka przyjmuje do szy­
cia palta i ubiory dziecięce. Szyj*  
nięlrnie — szybko. Aleja N.M. Pan­
ny 55, m. 6 front, II piętro.

2917

Szyję suknie kostiumy, tanio. Tar­
gowa 17, m. 11, II piętro. 2927
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